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ugier
70-osobowa junta wojskowa 
objęła władzę w Laosie

Premier Souvanna Phouma 
wypuszczony na wolność?

P A R Y Ż  P A P . Agencja France  Presse donosi *  V ientiane , że 
70-osobowa ju n ta  w ojskowa, k tó ra  dokonała w  niedzielę r a ­
no zam achu stanu w  Laosie u tw o rzy ła  pod nazwą „w ydzia ł 
w ykonaw czy” coś w  rodza ju  tymczasowego rządu.

EPIDEMIA
na norweskiej „Margaricie“

N O W Y  JO R K  P A P . N orw esk i s iatek „M argarita”  p łynący  
przez Ocean A tla n ty c k i i  zna jd u jący  się w  odległości 1 600 
m il na północny-wschód od Nowego Jorku zaczął w  poniedzia  
le k  tuż po północy nadawać kom u n ika ty  radiowe, w  których  
prosił o udzielenie natychm iastow ej pomocy chorym  człon­
kom  załogi.

S Y G N A Ł Y  T E  odebrane  zo­
s ta ły  p rzez s ta te k  „F ra n c e ” , 
k tó r y  z m ie n ił s w ó j k u rs  dążąc 
w  k ie ru n k u  „M a r g a r ity ” . Po 
n a w ią z a n iu  b ezpośredn ie j łącz 
nośc i z je d n o s tką  norw eską , 
w ys ła n o  m e ld u n e k  do  S tanów  
Z jednoczonych , z k tó reg o  w y  
n ik a ło , iż  na  „M a rg a r ic ie ”  w y  
b uch ła  e p id e m ia  para  ty fusu . 
S tw ie rdzo n o , że z m a r ł ju ż  je ­
den  z cz ło n k ó w  za łog i „M a rg a ­
r i t y ”  6 0 - le tn i c ieśla  o k rę to w y  
„F ra n c e ”  u d z ie la ją c  pom ocy 
c h o ry m  m a ry n a rz o m  i  zosta 
w ia ją c  zapas m e d yka m e n tó w , 
w z ię ła  na p o k ła d  17-le tn iego  
ch łopca , k tó re g o  s tan  b y ł w y ­
ją tk o w o  pow ażny. W e d ług  osta t 
n ic h  in fo rm a c j i „M a rg a r ita ” 
p od ję ła  s w ó j re js  w  k ie ru n k u  
k o n ty n e n tu  a m e rykań sk ie g o .

N A  C Z E L E  T E G O  R Z Ą D U  
s ta n ą ł gen e ra ł O u p ra s ith  A b -  
h a y , a fu n k c je  w ic e p re m ie ra  
o b ją ł szef ż a n d a rm e rii w o js k o ­
w e j,  g en e ra ł S iho. R e so rty  
s p ra w  w e w n ę trz n y c h , sp ra w  za 
g ra n ic z n y c h , g o sp o d a rk i i  f in a n

Zawalenie trybun
R Z Y M . W  czasie m eczu p i ł ­

k a rs k ie g o  w  P a le rm o  na  S y c y ­
l i i  pod c iężarem  ok. 100 w i ­
d z ó w  z a w a liła  s ię  ś ro d kow a  
część t ry b u n y .  6 - le tn i ch łop iec, 
k tó r y  w ra z  z o jcem  o g lą d a ł -za 
w o d y , zo s ta ł z a b ity . 21 osób od 
n io s ło  obrażen ia , 10 z n ic h  p rze  
w ie z io n o  do szp ita la .

Ostatnia ofiara
I  wojny światowej

P A R Y Ż  P A P . Z a m ie s z k a ły  n a  p a ­
r y s k im  p rz e d m ie ś c iu  L e v a l lo is  r e n ­
c is ta  E m i l  D u m a in e , je s t  za p e w n e  
o s ta tn ią  o f ia r ą  w o jn y  1314—1918. 
W ó vy  czas to  b o w ie m  u le g ł  o n  z a ­
t r u c iu  g a z a m i b o jo w y m i,  za s to so ­
w a n y m i  p rz e z  w o js k a  n ie m ie c k ie ,  
w s k u te k  czeg o  u t r a c i ł  p o w o n ie n ie . 
K a le c tw o  to  s ta ło  s ię  b e z p o ś re d n ią  
p rz y c z y n ą  je g o  ś m ie r c i,  g d y ż  n ie  
p o c z u ł u la tn ia ją c e g o  s ię  w  k u c h n i  
g a z u , k t ó r y  w y p e łn i ł  c a łe  m ie s z k a ­
n i e . '  W  p e w n e j c h w i l i  d o  je g o  
d rz v v i z a d z w o n iła  s ą s ia d k a  p ra g n ą  
c a  s k o rz y s ta ć  z te le fo n u .  N a c iś n ię ­
c ie  d z w o n k a  e le k t r y c z n e g o  sp o w o ­
d o w a ło  g w a ł to w n y  w y b u c h ,  k t ó r y  
z d e m o lo w a ł m ie s z k a n ie . W  w y n i ­
k u  e k s p lo z j i  r a n n e  z o s ta ły  d w ie  
o s o b y , w  m ie s z k a n iu  zaś z n a le z io ­
n o  z w ło k i  E . D u m a in e .

„W IOSNA  
ORKIESTR-6 4 “

Dziś grają:
♦  (J U IN T E T  

M Ł O D Y C H ”
♦  „ S Y G N A Ł Y ”

z Dom u K u ltu ry  
K ole ja rza

♦  „O R B IS ” 
„ T W IS T U J Ą C E  
K U R C Z Ę T A ”
z k lub u „P inokio” 

Śpiew ają:
♦  D anuta  

S Z P A R A D O W S K A
&  Janusz S U L IK O W S K I 

Konrad  N A L E P A
♦  M a re k  R E D A

Zapow iada
. —  JA N U S Z  M A R Z E C

sów  zas ta ły  obsadzone przez 
w yższych  o fic e ró w  należących  
do  ju n ty .

W  Laosie  u trz y m u je  s ię  s tan  
n ap ięc ia  i  n iepew ności. S y tu a ­
c ja  w  ty m  k ra ju  je s t  n ie jasn a , 
a w ia d om ośc i n a p ły w a ją c e  ze 
s to lic y  V ie n tia n e  pozosta ją  ze 
sobą często w  sprzeczności. D o ­
brze  p o in fo rm o w a n e  ź ró d ła  d y ­
p lom a tyczn e  w  S a jgo n ie  tw ie r ­
dzą, że a re sz to w a ny  w  n ied z ie ­
lę  sze f rzą d u  n e u tra lis tyczne g o , 
ks iążę  S ouvanna  P houm a zo­
s ta ł ju ż  w ypuszczony  na w o l­
ność. P rzez p ew ien  czas u tr z y ­
m y w a ły  s ię  pog ło sk i, iż  p o w ró ­
c ił on n a w e t d o  w ła d z y . W raz  
z ks ię c ie m  S ouvanna  P houm ą 
m ia ł zostać u w o ln io n y  m in is te r  
łączności w  jego  rzą d z ie , k s ią ­
żę T ia o  S isoum ung.

R a d ios ta c ja  w  V ie n tia n e  
p rzez c a ły  d z ień  n ad a je  k o m u ­
n ik a ty  podpisane  przez p rz y ­
w ó dcó w  o s ta tn iego  zam achu 
stanu . Jeden z k o m u n ik a tó w  
b y ł p od p isan y  p rzez genera ła  
K on g  Le, k tó r y  m ia ł poprzeć 
p rz y w ó d c ó w  zam achu.

P rz e b y w a ją c y  w  S a jgon ie  a -  
m e ry k a ń s k i s e k re ta rz  s tanu  
Dean R usk u c h y li ł  s ię  od z ło ­
żen ia  ośw iadczen ia  na  te m a t 
obecne j s y tu a c ji w  Laosie .

Odkrycie dr Negroni

Tajemnica białaczki
-  zbadana?

N A D Z IE J E  N A  Z W A L C Z A N IE  jednej z n a jb ardzie j ta je m ­
niczych chorób, siejącej śmierć wśród tysięcy dzieci, doro­
słych i  starców —  leukem ii, b iałaczk i (ra ka  k rw i) —  znów  
się ostatnio wzm ogły.

W  P IŚ M IE  a n g ie ls k ic h  le k a ­
rz y  „B r i t is h  M e d ic a l J o u rn a l”
ukaza ło  się b ow iem  spraw ozda 
n ie  o w y k ry c iu  p rzez d o k to ra  
G av ino  N E G R O N I w iru s a  te j 
choroby , nazw anego tym czaso ­
w o  s k ró te m  „ IC R F  H L /1 ” . S to ­
w a rzysze n ie  le k a rz y  b ry ty js k ic h  
za lec iło  na ra z ie  dużą  ostrożność

„Baiitlii” dla Loren
B O N N  P A P . Z o f ia  L o r e n  p o  ra z  

c z w a r ty  o t r z y m a ła  w  n ie d z ie lę  n a ­
g ro d ę  „ B a m b i ” , k tó r ą  s ta n o w i n ie ­
m ie c k i  o d p o w ie d n ik  „ O s c a ra ” . 

N a g ro d ę  „ B a m b i ”  p rz y z n a n o  ta k -  
j w  ty m  r o k u  s z w a jc a rs k ie j  a k ­

to rc e  L is e lo t te  P u lv e r  o ra z  a k t o r o ­
w i  n ie m ie c k ie m u  H e in z o w i T u e h -  
m a  l in o w i .

w  ocenie szans szybk iego  zna­
le z ie n ia  le k u  na schorzen ie , nie 
m a ją c  c a łk o w ite j pew ności, 
czy w iru s  n ie  okaże się ty lk o  
p rz y p a d k o w y m  „g o śc iem ”  w  
o rg a n iz m ie  zb ad an ych  p ac je n ­
tów .

Je że li n a w e t o d k ry c ie  d r  N e - 
g ro n i os ta teczn ie  p o tw ie rd z i 
się, u p ły n ie  jeszcze co n a jm n ie j 
k ilk a  m ies ię cy  za n im  u s ta li się 
w s z y s tk ie  cechy c h a ra k te ry ­
s tyczne i n a tu rę  w iru s a  w  celu 
zna lez ien ia  o d p o w ie d n ie j szcze­
p io n k i.

N IE  W IA D O M O  T A K Ż E ,  c z y  p o ­
t w ie r d z i  s ię  d o tą d  k w e s t io n o w a n a  
te z a , że p r a w d o p o d o b n ie  k a ż d a  p o ­
s ta ć  r a k a  je s t  p o c h o d z e n ia  w ir u s o ­
w e g o , a  z a te m  je s t  te o r e ty c z n ie  
m o ż l iw a  d o  w y le c z e n ia .

P R Z E D  d w o m a  la t y  z  i n ic ja ­
t y w y  P o ls k ie j A k a d e m i i  N a u k  
p o w s ta ł w  W a rs z a w ie  Z a k ła d  
D o ś w ia d c z a ln y  B u d o w y  A p a ­
r a t u r y  N a u k o w e j „ U n ip a n ” . 
D o  je g o  p o d s ta w o w y c h  z a d a ń  
n a le ż y  p r o je k to w a n ie  o ra z  p ro  
d u k c ja  k r ó t k ic h  s e r i i  u rz ą d z e ń  
a p a r a tu r y  m ik r o fa lo w e j ,  e le k ­
t r o n ic z n e j,  m e c h a n ic z n y c h  u -  
rz ą d z e ń  p r e c y z y jn y c h ,  a p a ra ­
t u r y  r e n tg e n o w s k ie j i  u l t r a ­

d ź w ię k o w e j.
P r o d u k c ja  te g o  t y p u  u rz ą d z e ń  
o p a r ta  je s t  n a  n a jn o w s z y c h  o -  
s ią g n ię c la c h  n a u k o w o - te c h n ie z  
n y c h  P o ls k ie j  A k a d e m i i  N a u k . 
N a  z d ję c iu :  m g r  in ż .  A d a m  
K o w a ls k i  i  m g r  in ż .  B o ż e n a  
S u c h o d o ls k  i  iw z y  p i  m ia ra c h  
m i k r  (w o lto m ie rz ,  a s e le k ty w n e ­

g o .

Uciekli 
z więzienia

podkopem
N O W Y  J O R K  P A P . P ię c iu  

g ro źnych  k ry m in a lis tó w  u c ie ­
k ło  w  sobotę w  nocy z w ię z ie ­
n ia  w  P la tts m o u th  w  S tan ie  
Nebraska . W ię ź n io w ie  p rz e k o ­
n a li tu n e l, k tó ry m  p rze do s ta li 
się pod  m u ra m i w ię z ie n ia .

Za rzą dzo ny pościg  zakończy ł 
się pow odzen iem . W  n iedz ie lę  
w ie czo re m  p o lic ja  u ję ła  w s z y ­
s tk ic h  p ię c iu  w; re jo n ie  rz e k i 
M issou ri.

Wzrasta napięcie 
w Rodezji Płd.

L O N D Y N  P A P . P o  areszt®-, 
w a n iu  Joshua N K O M O , p rz y ­
w ódcy  ru c h u  n a ro d o w o -w y z w o  
Jeńczego w  P o łu d n io w e j Rode­
z ji,  s y tu a c ja  w  ty m  k ra ju  za-i 
os trza  się co raz b a rd z ie j. N ie r  
d z ie ła  b y ła  k o le jn y m  dniem, 
d e m o n s tra c ji lu dn o śc i a fr y k a ń ­
s k ie j,  d om ag a jące j s ię  u w o ln ię  
n ia  swego p rzyw ó dcy .

Szczególnie g w a łto w n e  de­
m o n s tra c je  m ia ły  m ie jsce  W 
B u la w a y o , i  to  n ie  ty lk o  W 
d z ie ln ic a c h  a fry k a ń s k ic h , « le  
ró w n ie ż  zam ieszkanych  przez 
ludność b ia łą . P o lic ja  p o - 
łu d n io w o -ro d e z y js k a  w  b ru ­
ta ln y  sposób u s iło w a ła  ro z ­
pędzać t łu m y  d em on stran tów * 
P o lic ja n c i zaczęli s trze lać  de 
A fry k a n ó w , ra n ią c  d w ie  osoby.

Rokowania 
bułgarsko -  

greckie
K O R E S P O N D E N T  P A P  W  S O F I I ,  

re d . W ie rz b ć tn o w s M  d o n o s i:
D z iś  o  g o d z . 16 ro z p o c z y n a ją  s ię  

w  S o f i i  r o k o w a n iu  p o m ię d z y  d e le ­
g a c ja m i r z ą d o w y m i G r e c j i  I B u ł­
g a r i i ,  k tó r y c h  c e le m  Jest p e łn a  n o r  
m a llz a c ja  s to s u n k ó w  p o l i ty c z n y c h  

g o s p o d a rc z y c h , a la k  ze rozsze rze ­
n ie  w s p ó łp ra c y  m ię d z y  o b u  k r a ja -

J e s t to  ju ż  t r z e c ia  tu ra  ro z m ó w  
w  c ią g u  o s ta tn ic h  11 la t .  P ie rw s z e  
ro z m o w y  o d b y ły  s .ę  w  1954 r o k u  
i w  ic h  w y n ik u  n a w ią z a n o  z e rw a n e  
w  cza s ie  w o jn y  s to s u n k i d y p lo m » -  
ty c z n e .

R o z p o c z y n a ją c e  s ię  d z iś  ro k o w a ­
n ia  t r w a ć  b ę d ą  p rz y p u s z c z a ln ie  8 
d o  « ty g o d n i.  O b e jn tą  o n e  c a ło ­
k s z ta łt  s to s u n k ó w  b u łg a rs k o -g c e c -  
k ic h .  P rz e d e  w s z y s tk im  u s ta lo n e  zO 
s ta n ą  w z a je m n e  z o b o w ią z a n ia  f i ­
n a n s o w e , u s ta n o w io n a  b ę d z ie  be r/- 
p o ś re d n ia  k o m u n ik a c ja  k o le jo w a ,  
d ro g o w a , lo tn ic z a ,  m o rs k a ,  p o c z to ­
w a i te le g r a f ic z n a ,  p o d p is a n a  zo­
s ta n ie  w ie lo le tn ia  u m o w a  h a n d lo ­
w a  o ra z  p o r o z u m ie n ie  o  w s p ó łp ra ­
c y  te c h rw c z n e jr  n a u k o w e j,  k u l t u r a l *  
n e j i  t u ry s t y c z n e j.

Dyplomatyczna
eksmisja

JE D E N  Z  D W Ó C H  lu ksuso ­
w y c h  h o te li w  L e o p o ld v ille  
(K ongo) p o ta je m n ie  zakupiony, 
zosta ł przez rząd  fra n c u s k i z 
p rzeznaczen iem  na ambasadę. 
N iczego n ie  spodz iew a jący  się 
goście o b u d z ili się ra n o  na te­
re n ie  e k s te ry to r ia ln y m  i  d o w ie ­
d z ie li się, że m uszą szukać n o ­
wego lo cum  w  p rze p e łn io n e j 
s to lic y  K on g a, (j.o.)

KIEUY KOBIETA 
SUE MARZY?

J E D Y N A  K O B IE T A  w  rz ą ­
dz ie  z a cho dn io n iem ieck im , m i­
n is te r  z d ro w ia , E lisa b e th  
S chw arzh a up t, na a n k ie tę  m o ­
n a c h ijs k ie j p o p o łu d n ió w k i „ A -  
ben dze itu ng ” : „O  czym  w io sn ą  
m arzą  k o b ie ty ” ? —  odp ow ie ­
d z ia ła  za p oś red n ic tw em  rzecz­
n ik a  p rasow ego m in is te rs tw a : 
„6 3 - le tn ia  dam a, k tó ra  od ra n a  
do nocy  w a łk u je  a k ta , n ie  m a ­
rz y  w  ogóle...”  (j.o .)

Zderzenie w powietrzu
N O W Y  J O R K  P A P . N ad 

m ie jsco w o śc ią  W ilm in g to n , w  
s tan ie  O h io  z d e rz y ły  się w  po­
w ie trz u  d w a  a m e ry k a ń s k ie  
tra n s p o rto w e  sa m o lo ty  w o js k o  
w e  w iozące  ż o łn ie rz y  na ćw iczę  
n ia . W  k a ta s tro fie  zg inę ło  1? o -  
sób.
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N i e d z i e l a  w y p o c z y n k u  I p r a c y

la  południu -  30 stopni ciepła 
Pierwsi plażowicze nad morzem 
Rolnicy nadraisiaią opóźnienie wiosny

W A R S Z A W A  P A P . 25, 30 a  naw et 32 stopnie pow yżej zera  
w skazyw ały  w  niedzielę 19 bm . term om etry  w  całym  kra ju . 
N ajciep le j było oczywiście na południu, jednakże i na półno­
cy niedzie lna pogoda przeszła w szelkie oczekiwania —  w  w o ­
jew ództw ach koszalińskim  i  szczecińskim notowano plus 25 
atopni.

P O  R A Z  P IE R W S Z Y  W  T Y M  w era  S zczecińsk im  n ie  b ra k ło  
R O K U , m ieszka ńcy  m ia s t ra o - p ie rw s z y c h  a m a to ró w  k ą p ie li 
g l i  w y ru s z y ć  d o  m ie jsco w o śc i m o rs k ic h , -choć w o da  je s t jesz- 
w yp oc z y n k o w y c h , spędzić d z ień  cze z im na . Na Jeziorze  D ąb

o rk i.  N a nad od rza ń sk ich  łą ­
ka ch , p o ro s łych  p ie rw szą  tego­
roczną  tra w ą  m ożna ju ż  zoba­
czyć pasące się ow ce i  byd ło .

na spacerach  i  w yc ieczkach .
N A D  M O R Z E M  —  w  D z iw ­

n o w ie , Ś w in o u jś c iu  i  n a d  Ż a le -

W IZYTA  
min. Nilssona

W A R S Z A W A  P AP . W  n ie ­
d z ie lę  m in is te r  sp ra w  zagran icz  
n y c h  S z w e c ji —  T o rs ten  N i l -  
sson p rz y b y ł z o fic ja ln ą  w iz y tą  
d o  P o ls k i, na zaproszenie  m in i­
s tra  sp ra w  za gran iczn ych  P R L  
—  A da m a  R apackiego. M in . 
N ilsso n o w i tow arzyszą : podse­
k re ta rz  stanu  w  M S Z  S zw ec ji 
i— L e if  B e lfra g e , d y re k to r  D e ­
p a r ta m e n tu  P o litycznego  M S Z  
r— amb. R ic h a rd  H ic h e n s -B e fg - 
s tro m , n a c z e ln ik  w y d z ia łu  w  
ty m  re so rc ie  —  G u s ta f H a m il­
ton , s e k re ta rz  m in is tra  —  L a rs  
O la f  Thun b erg .

WIECZORNICA 
w  ZW TPP1

D Z IŚ  o god«. 17.30 w  Z W  
T F P R  p rz y  A l.  W o js k a  P o l­
skiego  odbędzie się u roczys ta  
w ie czo rn ica , pośw ięcona  19 rocz 
n ic y  p odp isan ia  u k ła d u  p o lsko - 
radz ieck iego .

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

M /S  „ K O L E J A R Z ”  —  z  C o n a ­
k r y  z ru d ą .

M /S  „ W H O C Ł A W ”  —  z  A n t ­
w e r p i i  z d ro b n ic ą .

M /S  „ I N A ”  —  z  L o n d y n u  z 
d ro b n ic ą .

M /S  „ N E R ”  —  z  L o n d y n u  z 
d ro b n ic ą .

M /S  „ S Y R E N K A ” ' —  z A n g l i i  
p o d  b a la s te m .

M /S  „ A N D R Z E J  B O R O W Y ”  — 
z F in la n d i i  z d ro b n ic ą .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :  “

M /S  „ M O D L IN ”  — d o  H a m ­
b u r g a  v ia  G d y n ia  z d ro b n ic ą .

S /S „ S O Ł D E K ”  —  d o  D a n i i  z 
w ę g le m . i  »,**—

S/S „ K I E L C E ”  —  d o  D a n n  z 
w ę g le m .

S /S  „ S Ł A W N O ”  —  d o  D a n i i  z 
w ę g le m .

Z M IA N Y  N A  U N I I  
S K A N D Y N A W S K IE J

M O T O R O W IE C  P Ź M  „ R u s a ł­
k a ” , o b s łu g u ją c y  d o ty c h c z a s  l i ­
n ię  s k a n d y n a w s k ą  ze S zcze c in a , 
id z ie  d o  r e m o n tu  w  S to c z n i R e ­
m o n to w e j w  G d y n i.  N a  m ie js c e  
„ R u s a łk i ”  d o  o b s łu g i l i n i i  a rm a  
to r  s k ie r o w a ł s io s tr z a n y  s ta te k  
m /s  „ S y r e n k a ” .

N A  Ł O W IS K A C H :

S T A T E K - p r z e lw ó m ia  „ U r a n ”  
t r a łu ją c  n a  ło w is k a c h  S u n d a ll  
w  r e jo n ie  w ó d  L a b r a d o ru ,  zo ­
s ta ł u d e rz o n y  w  r u fę  p rz e z  h i ­
s z p a ń s k i s ta te k  r y b a c k i  „S a n ta  
In e z ”  ( p o r t  m a c ie r z y s ty  —  L a  C o - 
lu n a ) .  K o f liz ja  s p o w o d o w a ła  p o ­
w a ż n e  u s z k o d z e n ia  n a szeg o  s ta t  
k u ,  m . in .  ro z p ru c ie  p o s z y c ia  
ik a d łu b a  na  d łu g o ś ć  o k .  1 m . 
(n a  s zczę śc ie  p o n a d  l in ią  w o d ­
n ą ). W g . o s ta tn ic h  w ia d o m o ś c i 
„ U r a n ’ ’ k o n t y n u u je  r e js y  ło w c z e , 
za ło g a  z a b e z p ie c z y ła  o t w o r y  w  
b u r c ie  w ła s n y m i s t ła  m i.

W  P O R C IE :

W  U B . T Y G O D N IU  p o r t  p rz e ­
ła d o w a ł o g ó łe m  232 ty s .  to n ,  w  
ty m  82,7 — w ę g ła . 60,3 — r u d y ,  
33,1 — in n y c h  to w a r ó w  m a s o ­
w y c h ,  20,1 —  zb o ża , 6,8 —  d re w  
n a  i  29,1 —  d r o b n ic y .

s k im  i  Z a le w ie  p o ja w iły  się ju ż  
p ie rw sze  ja c h ty  i  ża g ló w k i. 
M ie s z a ń c y  Szczecina u d a li się 
s ta tk a m i na w yb rzeże , bądź na 
pe łne  m orze . W ie le  w yc ieczek 
zo rg a n izo w a ły  d la  sw ych  p ra ­
c o w n ik ó w  a u to k a ra m i szczecin 
sk ie  za k ład y  p ra c y  i  in s ty tu c je .

T Ł U M N IE  „N A W IE D Z IL I ”  
T U R Y Ś C I K a z im ie rz  i  N a łę ­
czów. N a  Je z io ro  F ir le j w y r u ­
s z y li p ie rw s i żeglarze.

D o o s ta tn ieg o  m ie js c a  za pe ł­
n i ły  s ię  d w a  g łów ne  o ś ro d k i 
tu ry s ty  czno - w  y  po czynk  o  w  e p o ­
łu d n io w e j P o ls k i —  Zakopane 
i  K ry n ic a . P ra w d z iw e  oblęże­
n ie  p rz e ż y w a ły  od w czesnych  
godzin  ra n n y c h  kasy  do  k o le ­
je k  na G ub a łów kę  i  G órę  P a r­
kow ą.

N a  K ie lecczyźn ie  p ię kn a  pogo 
d a  i  w yso ka  te m p e ra tu ra  u trz y  
m u je  s ię  ju ż  od k i lk u  d n i.

W  n ied z ie lę  liczn e  w y c ie c z k i 
z o k rę g ó w  p rz e m y s ło w y c h  od ­
w ie d z iły  G ó ry  Ś w ię to k rz y s k ie  
—  Św. K a ta rz y n ę , Ł ysą  G órę 
a także  S andom ierz  i C hęc iny .

N a u lica ch  m ia s t ś lą sk ich  po 
ja w i ły  się p ie rw sze  sto iska  
n a p o ja m i ch ło d zą cym i cieszące 
się d u ż y m  pow odzen iem . D łu g ie  
k o le jk i  u tw o rz y ły  się przed  
p u n k ta m i sprzedaży lodów .

N IE  W S Z Y S T K IM  J E D N A K  
w iosenna  n ie d z ie la  p rzeszła  na 
b ez tro s k im  w yp o czyn ku . R o ln i­
cy w ie lu  w o je w ó d z tw  —  k o rzy  
s ta ją c  ze s p rz y ja ją c y c h  w a ru n ­
k ó w  spęd z ili ten  d z ie ń  na p ra ­
cy  w  p o lu . W  ko m b ina c ie  PGR 
K o n a rz e w o  w  W ie lko p o lsce  p i l  
n ie  p ra cow a n o  w  13 gospoda r­
s tw ach.

N a w y tę ż o n e j p ra c y  sp ęd z ili 
ta kże  n ie d z ie lę  ro ln ic y  szcze­
c ińscy, k tó r z y  p rze p ro w a d za li 
s ie w y w  p o lu  lu b  w y k o n y w a ł;

„Dzień Sepem“
W C Z O R A JS Z Y  „D z ień  Sapę 

ra ”  obchodzony co ro k u  w  rocz 
n icę  fo rs o w a n ia  O d ry  przez 
je d n o s tk i I  A rm i i W .P ., św ię to  
w a n y  b y ł uroczyście.

W  G ozdow icaeh  p rz y  P o m n i 
k u  Sapera o ra z  na cm en ta rzu  
w o js k o w y m  w  S ie k ie rk a c h  od 
b y ła  s ię  w c z o ra j uroczystość 
z łożen ia  w ie ń c ó w  o ra z  A p e l 
P o leg łych . W z ię li w  n ie j u d z ia ł 
de legac je : ż o łn ie rz y  G arn izon u  
Szczecińskiego, społeczeństwa 
p o w ia tó w  nad od rza ń sk ich  o raz 
de legac ja  ze Szczecin© z  udzia  
łe m  I  se k re ta rza  K W  P ZP R  
posła A n to n ie g o  W A L A S Z K A  
s e k re ta rz a  K W  —  H . H U B E R A  
i  d -c y  G a rn izo n u  Szczecińsk ie ­
go —  gen. J. S T E B E L S K IE G O  

<ap)

W iceprem ier P io tr Jaro 
szewicz w  rozm owie z pre  
zy(lentem  Jugosławii J. T i  
to podczas w izy ty  w  jego 
rezydencji na wyspie Brio  
ni.

C A F  tełefoto

i  \

Na lin ii Polska-Jugosławia

Dobre perspektywy
Z A K O Ń C Z O N E  W Ł A Ś N IE  W  B E L G R A D Z IE  obrady dorocz­

nej, V I  sesji Polsko-Jugosłowiańskiego K om ite tu  Współpracy  
Gospodarczej i  Naukow o-Technicznej, k tó ry  k ie ru je  współ­
pracą ekonomiczną obu naszych bratn ich  k ra jó w , rozm owy  
przeprowadzone z te j okazji przez w iceprem iera P io tra  Ja- 

. roszewioza z prezydentem  Jugosław ii, J. B ro z-T ito  i przewód 
niezącym Zw iązkow ej Rady W ykonaw czej SFRJ, P. Stam bo- 
łieem  —  otw orzy ły  nowe, dobre perspektyw y —  na okres naj 
bliższy i  dalsze Jata —  d la  znacznego rozszerzenia i  pogłę­
b ien ia w zajem nie korzystnej współpracy.

O B R A D Y  V I  S E S JI b y ły  ty m  z u m ie n ie  o  w s p ó łp ra c y  p rze m y 
b a rd z ie j ważne , że dyna m iczn y  s ło w e j m ięd zy  o rg a n iz a c ja m i 
w z ro s t p o ls k o - ju g o s ło w ia ń s k ic h  gospoda rczym i obu k ra jó w . Do 
o b ro tó w  h a n d lo w y c h , ja k i o b -  końca  b r. w y k o n a n e  m a ją  być 
s e rw o w a liś m y  w  la ta c h  1958-62, prace  p rzyg o to w aw cze  uw zględ  
w  u b ie g ły m  ro k u  d ozn a ł zaha - n ia ją c e  m . in . w za je m n ą  koope 
m o w a n ia : obie  s tro n y  nae w y  ra c ję  i  spec ja liza c ję  w  ró żn ych  
k o n a ły  w  p e łn i p rz e w id z ia n y c h  dz iedz inach  p rze m ys łu , do  no- 
um o w ą  d os ta w  m aszyn  i  u rz ą - w e j w ie lo le tn ie j u m o w y  han d lo  
dzeń. Z ja w is k o  to  b y ło  ty m  w e j na la ta  1966— 1970. P o łsko - 
b a rd z ie j n iep o ko jące , że w ła ś -  Ju go s ło w ia ńsk i K o m ite t  W spó ł 
n ie  ro k  u b ie g ły  p rz y n ió s ł o - p ra c y  G osnodarcze j za lec ił, aby 
p ra cow a n ie  k ie ru n k ó w  i  fo rm  now a, w ażna  d la  dalszego po 
w s p ó łp racy . Z a w a rto  szereg m yś lnego  ro z w o ju  naszych n a - 
k o n k re tn y c h  u m ó w  w  d z ied z i- ro d ó w  um ow a, zosta ła  z a w arta  
n ie  p rz e m y s łu  c iężkiego , chem i w  p ie rw s z y m  p ó łroczu  1965
cznego i  górniczego. W ie le  t ru  
du  w ło żo no  w  u re gu lo w an ie  
p ro b le m ó w  n a tu ry  o rg a n iz a c y j­
n o - fin a n s o w e j, co p rz y  odm ień 
n ych  m echan izm ach  gospodar­
czych  w  obu  k ra ja c h  n as trę ­
cza ło  d użo  tru dn o śc i.

O brady obecnej sesji Kom ite­
tu, przebiegające w  przyjaznej, 
pełnej w zajem nego zrozum ie­
nia atm osferze, w ykazały, że 
obu naszym kra jom  zaieży na 
obustronnie korzystnym  uregu 
lowanću powstałych kwestii 
eraz na zapew nieniu dalszego, 
znacznego rozw oju  w zajem nej 
w ym iany i w spółpracy. I  diate 
go rezu lta ty  sesji są bardzo 
owocne.

W y m ia n a  to w a ro w a  w  ty m  
ro k u  p rze b ie g a  le p ie j n iż  w  
u b ie g ły m  —1 u m o ż liw ia  to  d a l­
sze je j  rozszerzen ie . W  ty m  
ce lu  podpisiamo p ro to k ó ł o d o ­
d a tk o w e j dos ta w ie  to w a ró w  w  
1964 r .  w a rto ś c i 14 m in  d o la ­
ró w . O m ó w io n o  też ca łoksz ta łt 
zagadn ień  b a n k o w o -fin a n s o - 
w ych .

R ów nocześn ie  skierowatno 
w z ro k  nap rzód . J u ż  w k ró tc e  
będzie o praco w a ne  now e  p o ro -

tK . Zax.)

W C ZO R A J W  Ł O D Z I
odbyw ały się centralne u- 
roczystości z okazji obcho­
dzonego po raz pierwszy  
dnia pracow nika w łók ien ­
niczego, odzieżowego i skó 
rżanego. Na akadem ię w  
sali Pałacu Sportu, k tóra  
zgrom adziła ok. 10 tys. o - 
sób p rzybyli przedstaw i­
ciele K C  P Z P R  z człon­
k iem  B iu ra  Politycznego  
przewodniczącym  C R Z Z  
Ignacym  Logą-Sow ińskim

„Dzień
Włókniarza“

oraz w iceprem ierzy: Zenon  
Now ak i  Franciszek W a- 
niołka. Okolicznościowe  
przem ówienie w ygłosił 
Ignacy Loga-Sow iński. Do­
robek półm ilionow ej rze­
szy pracow ników  przem y­
słu lekkiego i dalsze zada­
nia  om ów ił m inister tego 
resortu Eugeniusz S taw iń ­
ski.

„CZERWONY KUR“
już szaleje

S M U T N Y  re k o rd  u p a ln e j czuw a  s łużba  leśna  i  250 io ł -  
n ie d z ie li za no tow a ła  szczecin- nie-rzy, a b y  zapobiec p onow ne- 
ska s tra ż : 15 poża ró w  na te re -  m u  w y b u c h o w i ogn ia , 
n ie  w o je w ó d z tw a , w  ty m  9 —  S tra ty  spow odow ane  poża- 
leśnych . N a jg ro ź n ie js z y  z n ic h  re m  o ra z  jego  p rzyczyn a  — na 
sza la ł w  pow iec ie  szczecińsk im  ra z ie  n ieznane. N ie w ą tp liw ie  
—  re jo n ie  T a no w a , Ja s ien icy , ro z p rz e s trz e n ie n iu  s ię  ogn ia  
T rze b ieży  i  D obieszyna . s p rz y ja ła  susza, panu jąca  od

3 sekc je  za w od o w e j s tra ż y  szeregu d n i w  lasach . (ap) 
p oża rn e j, 1 —  s tra ż y  p o r to w e j, 
żo łn ie rze  G a rn iz o n u  Szcze­
c ińsk iego , W O P  i  K B  W , t r a k ­
to ry , p łu g i i tp .  rzu co n o  do  w a l 
k i  z ogn iem , k tó r y  s t ra w ił 200 
h e k ta ró w  lasu. A k c ja  r a to w n i­
cza t rw a ła  od 17.20 d o  2 w  n o ­
cy. .Obecnie n a  p o g o rz e lis k u

S to lika  cen Jaj
Z  D N IE M  D Z IS IE J S Z Y M  o b n iż o ­

n e  « o s ta ją  s e z o n o w e  c e n y  d e ta lic z ­
n e  j a j  ś w ie ż y c h  I  g a tu n k u  z 2.«0 d o  
1,80 z ł  za  1 s z tu k ę  i  j a j  ś w ie ż y c h  I I  
g a tu n k u  z  1,80 d c  1,60 z ł  za 1 sz tu k ę .

Po raz pierwszy w Polsce

POWSTAJE KATALOG 
100t DROBIAZGÓW

OD
trw a ją  
n ie m  -
Polsce

D Ł U Ż S Z E G O  C Z A S U  
p race  nad o p raco w a -

- po  ra z  p ie rw s z y  w
—  ka ta lo g u  d ro bn ych

w y ro b ó w  powszechnego u ż y t­
ku . P ow s ta ła  b ow iem  sy tua e ja , 
k ie d y  n ieodzow ne w p ro s t o k a ­
za ło  s ię  s tw o rz e n ie  p e łn e j in fo r

H a n d e l r e p re z e n tu je  C e n tra la  „ A r -  
ge d ” . K a ta lo g ie m  o b ję te  z o s ta n ą  
r ó w n ie ż  d ro b n e  a r t y k u ły  p r o d u k o ­
w a n e  p rz e z  f a b r y k i  p r z e m y s łu  k l u ­
c z o w e g o , p o d le g le  t r z e m  m in is te r ­
s tw o m : p r z e m y s łu  c h e m ic z n e g o ,
p rz e m y s łu  c ię ż k ie g o  o ra z  b u d o w n i­
c tw a  i  p r z e m y s łu  m a te r ia łó w  b u d o  
w la n y c h .

N a le ż y  s ię  s p o d z ie w a ć , że o p ra c o ­
w a n y  s z c z e g ó ło w o  k a ta lo g  d r o b -

<r)

m a c ji gospodarcze j W te j ro z w i nych wyrobów powszechnego użyt- 
ia ia c e i sie s ta le  b ra nży  feo stanowić będzie dużą pomoc dlata ją c e j S ię  s ta ie  m a iit y .  wszystkich uczestników obrotu lo -

H a n d e l, k tó r y  W  c iągu  d w óch  warowego, zwłaszcza dla paćstwo- 
o s ta tn ich  la t  u ru c h o m ił W  ca- wego i  Spółdzielczego handlu d ę ta -
lv m  k ra ju  sp e c ja lis tyczn e  s k ie - 
p y  1061 d ro b ia zg ó w  oraz u tw o -  ży 
rz y ł tego ro d z a ju  d z ia ły  w  w ie  
lo b ran żo w ych  sk lepach  p rze m y 
s łow ych  —  chce być  m o ż liw ie  
n a jd o k ła d n ie j z o r ie n to w a n y  ja ­
cy p ro du cen c i w y ra b ia ją  ja k ie  
to w a ry , ja k ic h  a r ty k u łó w  p ro ­
d u k c ję  m ogą ’ jeszcze u ru cho m ić , 
ja k ie  m a ją  k u  tem u  m oż liw ośc i 
i co u tru d n ia  im  p od ję c ie  p ro ­
d u k c j i  d ro bn ych  a r ty k u łó w  
p rz e m ys ło w ych  codziennego u -  
ży tk u .

P rze m ys ł chce n a to m ia s t w ie  
dzieć d ok ła d n ie , ja k ie  w  te j 
d z iedz in ie  są p o trze b y  ry n k u .
Z a ró w n o  ilo śc io w e , ja k  i asor 
ty m e n to w e ; na b ieżący  okres  
i  na  następne la ta .

I lu s t r o w a n y  k a t a lo g  d r o b n y c h  
a r t y k u łó w  p o w s z e c h n e g o  u ż y t k u  
p o w s ta je  n a  p o d s ta w ie  w y p e łn ia ­
n y c h  d la  k a ż d e g o  w y r o b u  p rz e z  
p r o d u c e n ta  k a r t  in fo r m a c y jn y c h ,  
do  k tó r y c h  d o łą c z a n e  są fo to g r a f ie  
i  s z k ic e  p r o d u k tó w .

W  o p r a c o w a n iu  k a ta lo g u  u c z e ­
s tn ic z ą  p rz e d s ta w ic ie le  n a jb a r d z ie j  
a k t y w n y c h  w  t e j  d z ie d z in ie  p r o ­
d u c e n tó w , a  w ię c  K o m i te tu  D r o b ­
n e j  W y tw ó r c z o ś c i,  C Z S P  o ra z  C e n ­
t r a ln e g o  Z w ią z k u  R z e m ie ś ln ic z y c h  
S p ó ld z ie in i Z a o p a tr z e n ia  i  Z b y t u .

ZWIĄZKOWCY 
w kssmpsiitiS 

przedzjttzdowej
N a r a d a  w  W K . Z Z

D Z IŚ  o g o d z . 10 w  s ie d z ib ie  
W K Z Z  w  S z c z e c in ie  ro z p o c z ę ła  s ię  
n a ra d a  d z ia ła c z y  z w ią z k o w y c h  z u -  
d zśa łem  p r z e w o d n ic z ą c y c h  r a d  zak-t 
lą d o w y c h  i  r o b o tn ic z y c h  o ra z  a k -  
t v w u  N O T , p o ś w ię c o n a  o m ó w ie n iu  
r o l i  z w . z a w . i  s a m o rz ą d u  r o b o t ­
n ic z e g o  w  k a m p a n ii  p rz e  d o ja z d o ­
w e j .

W  n a ra d z ie  w z ię l i  u d z ia ł :  I  se­
k r e ta r z  K W  P Z P R  p o s e ł A .  W A L A ­
S Z E K  o ra z  s e k r e ta r z  C R Z Z  K .  N O  
W IC K I .  R e fe r a t  p t .  „ U ć tz ia l z w ią z ­
k ó w  z a w o d o w y c h  i  s a m o rz ą d u  r o ­
b o tn ic z e g o  w  k a m p a n ii  p rz e d  I V  
Z ja z d e m  P Z P R ”  w y g ło s ił  p rz e w o d ­
n ic z ą c y  W K Z Z  S. P U Z O N . W  r e ­
fe ra c ie  m ó w c a  w s k a z a ł m .  in .  n a  
d o r o b e k  i  w a ż n ą  r o lę  z w ią z k ó w  z a  
w o d o w y c h  w  o k re s ie  X X - le c ia  P o l 
s k l  L u d o w e j  o ra z  n a k r e ś l i ł  p e rs p e k  
t y w y  r o z w o ju  n a sze g o  w o je w ó d z ­
tw a  w  ś w ie t le  te z  p r z ę d z ja z d o w y c k .

Wył»
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na Wystawie Światowej 
w lewym Jorku

(Korespondencja własna)
N O W Y  JO R K  Ż Y J E  JU Ż  W Y S T A W Ą  Ś W IA T O W Ą , k tó re j 

btw a re ie  nastąpi 22 k w ie tn ia  b r. Będzie to, ja k  głosi prasa  
am erykańska, „uajw iększa i najw spanialsza w ystaw a  w  h i­
s to rii św iata”.

Z W R Ó C IL IŚ M Y  S IĘ  do p. (na w y s ta w ie  za p re ze n tu je  s w ó j 
rA rć h ib a ld a  S M IT H A  z k o m ite -  d o rob ek  80 to w a rz y s tw  i  k o n ­
tu  o rg a n iz a c y jn e g o  w y s ta w y , o 
k i lk a  szczegółów  na  te m a t te ­
go g iga n tyczn e go  p rzeds ięw z ię  
c ia .

—  Może na w s tę p ie  podam  
p a n u  k i lk a  liczb , k tó re  są dość 
.w ym o w n e  —  m ó w i M r  S m ith . 
■— K o s z ty  zw iązane  z w y s ta w ą  
z a m y k a ją  się w c a le  a s tro n o ­
m ic z n ą  sum ą je dn e go  m ilia rd a  
d o la ró w . O gó łem  na te ren a ch

ce rn ów  ja k  F o r i ,  G en e ra l E lec 
t r ie  i  G en e ra l M o to rs ). K o sz t 
b u d o w y  p a w ilo n u  tego  o s ta tn ie  
g o  w y n ie s ie  40 m ilio n ó w  d o la ­
ró w .

—  G dzie  zlokalizow ano w y ­
stawę?

—  W  n o w o jo rs k im  p a rk u  
F lu s h in g  M eadow s n a  Lon g  
Is la n d , na te ren a ch  W y s ta w y  
Ś w ia to w e j z 1939 r .  O  i le  o -

¡w ys ta w o w ych  w zn ie s io n ych  zo b ie k ty  p rz e d w o je n n e j w y s ta -  
s la n ie  150 p a w ilo n ó w . O prócz  w y  b y ły  dość ro zrzucone  na 
o f ic ja ln e j e k sp o zyc ji a m e ry -  p rz e s trz e n i p ra w ie  d w u k ro tn ie  
k a ń s k ie j,  k tó ra  zostan ie  o tw a r -  w ię ksze j n iż  obecnie, to  te raz  
ta  pod a u s p ic ja m i rzą d u  U S A  obszar je s t b a rd z ie j „zagęsz- 

i czo ny ” . P o w ie rz c h n ia  obecne j 
w y s ta w y  zosta ła  o g ran iczona  
do 646 a k ró w , m im o  to  o b ie k ­
tó w  będzie  znaczn ie  w ię c e j n iż  
'V  1939 r.

—  I le  państw zgłosiło udział 
w  W ystaw ie  Św iatow ej?

—  Ponad p ięćd z ie s ią t. N ies te  
ty , n ie  m a w  ich  lic z b ie  ta k ic h  
k ra jó w  ja k  K an a da , W ie lk a  
B ry ta n ia , ZS R R , P o lska , W ło ­
chy.

—  Jaką frekw enc ję  p rze w i­
du ją  organizatorzy?

—  Zanos i s ię  na coś, czego 
n ie  p rz e w id y w a liś m y  w  n a j­
śm ie lszych  oczek iw an ia ch . Spo 
d z ie w a m y  się, że te re n y  w y s ta ­
w ow e , w  c ią gu  d w ó c h  la t  
trw a n ia  W y s ta w y  Ś w ia to w e j, 
z w ie d z i 80 m ilio n ó w  osób. P o­
czą tko w o  z a k ła d a liś m y  sp rze ­
daż 10 m i lio n ó w  b ile tó w  w s tę ­
pu. Tym czasem  ju ż  w  p rze d ­
sp rzedaży rozeszło  się 28 m i­
lio n ó w  b ile tó w , k tó re  p rz y n io ­
s ły  w p ły w  w  w yso ko śc i 35 m i­
lio n ó w  d o la ró w . N a  m ies ią c  
p rzed  o tw a rc ie m  w y s ta w y  zm u 
szeni b y liś m y  skasow ać na ja ­
k iś  czas przedsprzedaż.

—  Jakie  a trak c je  czekają  
zw iedzających w ystawę?

—  N ie  m ó w ią c  o d z ies ią tka ch  
p a w ilo n ó w , w  k tó r y c h  będzie

W majestacie prawa
i
’ M A J Ą T E K  Z IE M S K I,  p rz y ­
zn a n y  w  czasie wro jn y  przez 
zarząd  m ie js k i F re u de ns ta d t, 
w  re jo n ie  C zarnego L asu , h i t ­
le ro w s k ie m u  g e n e ra ło w i L ie -  
b o w i, n ie  może m u  zostać ode­
b ra n y  —  o rz e k ł za cho dn io n ie - 
m ie c k i sąd a p e la c y jn y . H o jn y  
p re ze n t h it le ro w s k ie g o  m a g i­
s t ra tu  m ia ł b yć  nag ro dą  d la  
g e n e ra ła  za czyny  bojow ’e na 
fro n c ie  w sch od n im . (j.o .)

¿ A K T Y W N A  W S P Ó Ł P R A C A

W  m a r c u  b r .  o d b y ło  s ię  w  B e l 
g r a d z ie  p ie rw s z e  p o s ie d z e n ie  C ze- 
c h o s to w a c k o -J u g o s ło w ia ń s k ie g o  K  
m i  te  t u  W s p ó łp ra c y  G o s p o d a rc z e j 
N a u k o w o  -  T e c h n ic z n e j,  K o m ite t  
s tw ie r d z i ł  z  z a d o w o le n ie m , że o b r o ­
t y  to w a r o w e  m ię d z y  o b y d w o m a  
k r a ja m i  w y k a z u ją  te n d e n c je  w z r o ­
s tu  i  p rz y n o s z ą  p o z y ty w n e  r e z u l ­
t a t y .  Z a le c i ł  ta k ż e  ro z p o c z ą ć  p r z y ­
g o to w a n ia  d o  z a w a rc ia  d łu g o te r ­
m in o w e j  u m o w y  o  w y m ia n ie  h a n ­
d lo w e j  (d o  1970 r . ) .  N a  p o s ie d z e n iu  
k o m i te tu  z a tw ie rd z o n o  ta k ż e  k o n ­
k r e tn e  w n io s k i  d o ty c z ą c e  w s p ó ł­
p r a c y  p r z c m y s ło w o - te c h n ic z n e j  w  
d z ie d z in ie  p r o d u k c j i  m e ta l i  

i  a g re g a tó w  s p a w a ln ic z y c h ,  a ta k ż e  
yn d z ie d z in ie  p r z e m y s łu  c h e m ic z n e ­
g o . P o d p is a n o  ta k ż e  p o ro z u m ie n ie  
0  w s p ó łp r a c y  t u r y s t y k i ,

R U B IN O W Y  L A S E R

C z e c h o s ło w a c c y  n a u k o w c y  i  te c h ­
n ic y  s k o n s t r u o w a l i  k i l k a  ty p ó w  la ­
m erów . J e d e n  z n ic h ,  la s e r  r u b in o ­
w y ,  z b u d o w a ła  g r u p a  p r a c o w n ik ó w  
n a u k o w y c h  In s t y t u t u  R a d io te c h n i-  
|c i i  E le k t r o te c h n ik i  p r z y  C z e c h o ­
s ło w a c k ie j  A k a d e m i i  N a u k . P r a ­
c o w n ik o m  I n s t y tu tu  u d a ło  s ię  p r z y  
p o m o c y  la s e ro w e g o  p r o m ie n ia  u z y ­
s k a ć  m ik r o s k o p ijn e  o t w o r y  w  p ł y t ­
k a c h  ze z ło ta  i  s p e c ja ln y c h  s to p ó w  
u ż y w a n y c h  w  p r o d u k c j i  m ik r o e le -  
jn e m tó w  e le k t r o te c h n ic z n y c h .

B Ę D Z IE  W IĘ C E J  Z B O Ż A

N iz in a  W s c h o d n io -S ło w a c k a , to  
S -ejon n ie z w y k łe  u r o d z a jn y ,  n ie  m a  
ją c y  je d n a k  szczęśc ia  d o  a u r y .  W io  
s e n n e  p o w o d z ie  i  le tn ie  p o s u c h y  
n ie  p o z w a la ły  d o ty c h c z a s  w  p e łn i  
w y k o r z y s ta ć  z b o ż o d a jn y c h  g le b . O d 
k i i k u  l a t  w ie le  s ię je d n a k  t u t a j  
z m ie n ia .  D o ty c h c z a s  w y d a tk o w a n o  
ju ż  1 m i l i a r d  k o r o n  n a  z a g o s p o d a ­
r o w a n ie  te g o  r e g io n u ,  a w  c ią g u  
n a jb l iż s z y c h  9 l a t  p rz e z n a c z y  s ię  
je szcze  o k . 700 m ld  k o r o n .  D z ię k i 
p r a c o m  m e l io r a c y jn y m  i  i r y g a c y j ­
n y m  a r e a ł g r u n tó w  o r n y c h  w  z r o ­
ś n ie  o  o k .  31 t y s .  ¡h e k ta r ó w ,  z a b e z ­
p ie c z a ją c  p o n a d  150 ty s .  h a  p rz e d  
p o w o d z ia m i i  s z k o d l iw y m i  w p ł y ­
w a m i  w ó d  w e w n ę t r z n y c h .  (C E T )

się  m ożna zapoznać z o s ta tn im  
„k r z y k ie m  te c h n ik i”  (także  fa ­
s c y n u ją c e j te c h n ik i p rzysz ło ś ­
c i!), a tra k c ją  d la  zw ie d za ją cych  
będzie  na  pew no  u ltra no w o eze s 
na je dn o szyno w a  k o le j w iszą ­
ca i  w a g o n ik i ’k o le jk i lin o w e j,  
k tó r y m i to  ś ro d k a m i lo k o m o c ji 
m ożna będzie  dokonać „in s p e k  
c j i  p o w ie trz n e j”  w y s ta w y . In n ą  
a tra k c ją  w y s ta w y  będą s ta łe  
p ro g ra m y  re w io w e  z u dz ia łe m  
c zo ło w ych  g w ia z d . Szczególnie 
c ie k a w ie  za po w ia d a  się w id o ­
w is k o  „Ś w ia t  c u d ó w ” , k tó re  
będzie  p re zen tow a n e  c z te ry  ra ­
zy. N a w ia sem  m ó w ią c  —  dod a ­
je  M r .  S m ith  —  na o be jrze n ie  
w s z y s tk ic h  o b ie k tó w  w y s ta w y  
z w ie d z a ją c y  p o trz e b u je  d w u n a ­
s tu  dn i...

T y le  w s tę p n e j in fo rm a c ji p. 
S m ith a .

D o d a jm y , że d w u d z ie s to p ię - 
c io tys ięczn a  a rm ia  lu d z i w y tę ­
ża s iły ,  b y  W y s ta w a  Ś w ia to w a  
w  N o w y m  J o rk u , k tó ra  t rw a ć  
będzie  do  18 p a ź d z ie rn ik a  1965 
ro k u , w y p a d ła  ja k  n a jb a rd z ie j 
okaza le .

Rozm.
Zb ign iew  K . R O G O W S K I

„Haga prawda”
O T O  F IL M O W E  E C H A  

g łośnego s k a n d a lu  o bycza ­
jo w e g o  P ro fu m o  —  K ee łe r. 
F i lm  o ż y c iu  g ło ś n e j a w a n ­
tu rn ic y  —  K ry s ty n y  K e e - 
le r,  k tó ra  obecn ie  p rz e b y ­
w a  w  w ię z ie n iu , w sze d ł 
o s ta tn io  na e k ra n y  k in  
p a ry s k ic h . R e k la m u je  się 
go w y m o w n ie : „N a re szc ie  
naga praw da! —  D o zw o lo ­
ne od la t  18!”. (ms)

W S P Ó L N O T A  C E LÓ W , jedność ideow a ! zgodność działa ­
nia. z których  zrodził się p rzed  19 la ty  U k ład  o P rzy jaźn i, 
Pom ocy W za jem ne j i  W spółpracy m iędzy Polską i  Z w ią z ­
kiem  R adzieckim  stanowią fundam ent opublikowanego  
właśnie polsko-radzieckiego wspólnego oświadczenia, podpi­
sanego przez p rem iera  Chruszczowa, W ł. G om ułkę 1 p re ­
m iera  C yrank iew icza  podczas w iz y ty  p rzy ja źn i polskiej 
delegacji party jn o -rząd o w ej w  M oskwie.

W a rto ś ć  k a ż d e g o  u k ła d u  s p r a w d z a  s ię  n ie  n a  p o d s ta w c e  s tó w , 
le c z  w  ż y c iu ,  n a  g r u n c ie  p r a k t y k i  je g o  d z ia ła n ia .  D w a d z ie ś c ia  taft 
s o c ja l is ty c z n e g o  b u d o w n ic tw a  w  n a s z y m  k r a ju ,  u g ru n to w a n i» *  —  
sz c z e g ó ln ie  p o  X X  i  X X n  Z ja z d a c h  K P Z R  — p r a w d z iw ie  p r z y ja ­
z n y c h , r ó w n o p r a w n y c h  s to s u n k ó w  w s p ó łp r a c y  — s ta ło  s ię  n ie  
t y l k o  p o tw ie r d z e n ie m  s łu s z n o ś c i I  z n a c z e n ia  k w ie tn io w e g o  u k ła d u ,  
a le  n a d a ło  m u  sens h is to r y c z n e  g o  p rz e ło m u  w  d z ie ja c h  P o ls k i 
i  w  s to s u n k a c h  p o ls k o - r a d z ie c k ic h .  W  a w a n s ie  p o l i t y c z n y m  i  e k o ­
n o m ic z n y m  p o ls k i  L u d o w e j ,  w  u m a c n ia n iu  s y s te m u  s o c ja l is ty c z ­
n e g o  w  c a łe  j  E u ro p ie  w s c h o d n ie j —  u k ła d  p o ls k o - r a d z ie c k i  o d e ­
g r a ł  d o n io s łą  r o lę .

U k ła d  *  k w ie tn ia  1945 r . by ł z a w a rty  ua 2© la t. Jest 
naturalne, że i  Polaka i Z w iązek  Radziecki pragną by nasz 
sojusz, przyjaźń, w spółpraca nadal b y ły  u jęte  w  fo rm y  
układu. I  w łaśnie ze wspólnego oświadczenia w yn ika, że 
obie strony postanow iły  „poczynić przygotow ania cło prwe-

Wspólny cel 
w s p ó ln a  d r o g o1

dłużenia układu  na okres dalszych 20 lat, przy dokonaniu  
nieodzownych zm ian”. Celowość przedłużenia układu  —  
ja k  m. in . stw ierdza oświadczenie —  „uzasadnia odrodze­
nie im p eria lizm u  zachodnio- niem ieckiego i  jego odwetowa  
po lityka”. Dotychczas uk ład  gw arantow ał —  i nadal bę­
dzie gw arantow ać —  nasze bezpieczeństwo, nienaruszalność 
naszych granic. Potęga m ilita rn a  Z w iązk u  Radzieckiego, 
w szystkich k ra jó w  U k ła d u  W arszawskiego, będzie nadal 
rów nież i  naszą tarczą.

p o d cza s  m o s k i  e w s ik ie j w i z y t y  r o z m o w y  m iędssy- 
p a i t y jn e  d o w io d ły ,  że m ię d z y  P Z P R  i  K P Z R  p a n u je  zg o d n o ś ć  s ta ­
n o w is k  vr z a g a d n ie n ia c h  p o l i t y k i  m ię d z y n a r o d o w e j p a ń s tw  s o c ja ­
l is ty c z n y c h  i  w  z a g a d n ie n ia c h  m ię d z y n a r o d o w e g o  r u c h u  r o b o tn i ­
czeg o . O b ie  p a r t ie ,  u z n a ją c  o b e c  n e  p o s tę p o w a n ie  k ie ro -w  n ic tw a  
K P  C h in  za  „ s k r a jn ie  s z k o d liw e  i  n ie b e z p ie c z n e ”  s tw ie rd z a  ją  w  
o ś w ia d c z e n iu , że „ n ie u g ię c ie  i  k o n s e k w e tn a e  w a lc z ą  i  b ę d ą  n a d a ł 
w y t r w a le  w a lc z y ły  o je d n o ś ć  s o c ja l is ty c z n e g o  o b o zu  i  ca łe g o  m ię ­
d z y n a ro d o w e g o  r u c h u  k o m u n is ty c z n e g o  i  ro b o tn ic z e g o * ’ .

K . Z A R E W IC Z

S g s & i S t w e s t f e  

x .  G S i^ iw g s is & m m

P R Z E B Y W A J Ą C Y  w  A te n a » «
p r e z y d e n t  C y p r u  a r c y b is k u p  
M a k a r io s  o d b y ł  3-gc-dzin.ną ro d  
m o w ę  z b y ły m  d o w ó d c ą  
E O K A  —  a n ty  b r y t y j s k ie j  p a r ­
t y z a n t k i  n a  C y p rz e  —  g e n e ­
r a łe m  G r iv a s e m . P re z y d e n t 
IW a ka rio s  m ia ł  z a p ro p o n o w a ć  
G r iv a s o w i o b ję c ie  d o w ó d z tw a , 
c y p r y j s k ie j  g w a r d i i  n a ro d o ­
w e j .

N a  z d ję c iu :  a r c y b is k u p  M a lw «  
rk tó  (z  łe w e j)  p o d cza s  s p o tk a ­
n ia  z g e n . G r iv a s e m  (z  p 

w e j) .  (CAr>

K a r t k i  z  p o d r ó ż y  (2)

W szwedzkim Świnoujściu
(Korespondencja własna „Kuriera“)x  i  ■> n  /  p o g o d a . D la te g o  S z w e d a  w rą ra jr;

p r z e c iw n y m  b rz e g u  B a ł-
p o g o d a .

Y S T A D , pierw szy z portów  przez k tóre  w iedzie nasza p ro - tyku. 
m ow a trasa, jest partnerem  Świnoujścia  ty lko  z uw ag i na S P R Z Y J A J Ą C E  T Y M  W A KA! 
„K ofoeda”. Różny jes t ich w yg lą d  i  różne funkcje . C Y J N Y M  P L A N O M  uruchom i«

. _ . , . . . . .  . .. , . n ie  now ej l in ii  nie w szystkimM IN IA T U R O W Y  P O R T , w i-  KW‘azda nie byłe jakiej wjelkości. . . - ,  \
, r ,  J u z  w  r o k u  1683 u r u c h o m io n o  s tą d  Je s '- je a n a K z c  n a  r ę k ę .  u z y w # e

□oczny od  s tro n y  m o i za ja k  na p ;erwsze p o łą c z e n ie  p ro m o w e  ze n ie  w  Y s ta d  o b u d z iło  n ie p o k ó j
d ło n i,  d y s p o n u je  ty lk o  p ó łto ra  s t r a is a n d e m , i  m a ja  1*24 r. w  w  B on n  O to  g ro m ad ka  w y«<
k ilo m e tro w y m  nabrzeżem  i  7 ™ “ «r r o ś k ć w  k o lp o rto w a ć  zaczęła v t
d ź w ig a m i. S ilo s y  Zbożowe E n g - m ię d z y  S k a n d y n a w ią  i  k o n ty n e n -  
s tro m a  s ta n o w ią  w  g ru n c ie  rze  tem ; m o d e l p a ro w c a  „ C o n s t i t u t io -  
czy je d y n ą  a rc h ite k to n ic z n ą  d o  nen*’ — jeszcze z n a p ę d e m  k o ło -  
m m an tę . P ozos ta jąc  w  c ie n iu  « .? -
szyb ko  rosnącego M a łm ó  i  poz- s tu le tn ia  tradyc ja  ż e g lu g i p r o m o -  
b a w io n ę  p rzez  n ie d a le k i T re l-  wei  to,  n ‘e h*e * tel*- Tera* ysiad 
le b o rg  a tu tu  m ię d z y n a ro d o w e j S E S S & - w stro-n« -naszes°  ” Jeas‘ 
że g lu g i p ro m o w e j —  m ias to  po lis to  do
w o li t ra c iło  na  znaczeniu . dawną świetność? ra m : «TWApii u lo tk i n in

.  . . . SAMO MIASTO leży przed nami c*m i ^ĆSCi bZWeCJt, UlOtKl ma
A b y ły  tzAaY, gdy Ystad s» ‘* w skąpym blasku przesianego przez m ia ły  W sobie  n ic  szwedzkiego,

cdo na p row inc ji szwedzkiej ja k  chmury słońca, malownicze, schtu- W y d ru k o w a n o  je  W N R F  nĄ
r ln e  i  je szcze  se n n e . S ą d z i l iś m y  ? lecenie  A k tio n  O der-N e isse ”
z ra z u , ze  w m n a  te m u  w c ze sn a  p o ra  i l t L e i u e  „ r t . r c .u o ii  ' - '□ e r  n e is s e  j,
—  p ó ź n ie j je d n a k  o k a z a ło  s ię  t o  te j sam e j, k tó ra  p a tro n o w a ła
z łu d z e n ie m . Y s ta d  je s t  m ia s te m  n ie d a w n y m  c h u lig a ń s k im  w y -
c tc h y m  i  w ie r n y m  t r a d y c j i ,  co  n ie  , , ,  ,  . .  , • . ,
K ió o f  Się w c a le  I  p r ó b a m i a k t y w i -  b ry k o m  na p o ls k ie j w y s ta w ia  
T iac ji, p o d e jm o w a n y m i p rz e z  R ad ę  W  L u n d .

s y m -  D ro b n y , a le  c h a ra k te ry s ty c z ­
n y  in c y d e n t, o b lic z o n y  na  to, 
b y  zak łóc ić  p rz y ja z n ą  a tm os fe  

. , - , , . _ , ,, rę  in a u g u ra c ji.  S zw edzka  o p i-c h o w a ło  s ię  t y le  s ta ry c h ,  z a b y tk o -  . . ,  , ,  c
w y c h  b u d y n k ó w  — zw ła s z c z a  n a  p u b l i c z n a  p o t r a j t o w a ł a  gO

p o rc ie  u lo tk i,  in fo rm u ją c e  przy; 
sz ły c ti pasażerów  p ro m u , ż ii 
p ły n ą  n ie  do  P o ls k i —  a do 
N ie m iec . Że n ie  żadne Ś w in o ­
u jśc ie , a S w in e m tin d e  i  polskie  
b ezp ra w ie  w obec n ie w in n e j 

nadz.eją: może nowa Rzeszy. M im o  iż  S kan ia  m a
Polski pozwoli wskrzesić o p in ię  s y m p a ty z u ją c e j z  Niem

M ie js k ą  p o d  p r z e w o d n ic tw  
p a ty c z n e g o  p a n a  A n d e rs s o n a .

P rz e z  H a m n g a ta n , K lo s te rg a ta n ,  
B r y g g a r e g  w c h o d z im y  d o  m ia s ta . 
P o d o b n o  n ig d z ie  w  S k a n i i  n ie  za-

S ta r y m  M ie ś c ie . z n ie sm a k ie m , a d w a j barczyśc i 
p o lic ja n c i,  k tó ry c h  m ija m y , 
zn ów  w  p o w ro tn e j drodze  naW S C H O D N IA  C Z Ę S C  M IA S T A  

kontrastuje ze sfcaroświecczyzną da­
wnego centrum. Prostokątny układ s ta te k , u w a ż n ie j ro z g lą d a ją  się 
u l;c cb arak te ry ia j*  nowe «zielni- od tą ,d ^  p rz y s ta n i S to re b ro n . 
ce. O k ro k  od w ieku trzynastego — 7  e , ,
dwudzeste... no. h e przesadzajmy, „Je n s  KOrOed o d p ły w a  zaś 
powiedzmy, dziewiętnaste stulecie do  Roen.e, O  B o rn h o lm ie  je in a k  
P“ dr zn,ał‘ iem I " tiu.s r *PaŁa**- Nie da- o p o w ie m  ju ż  w  n as tę pn ym  o d -leko stąd znajduje się Sandskog,
1 0 - k d o m e tr o w y  o d c in e k  p ia s z c z y s te j ^ m K U ,

|  p la ż y . B y łb y  to  p ra w d z iw y , s k a z ą  t a d e o s z  m a m
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Nie bez satysfakcji mówi­
my o Szczecińskiem — zie­
mia ludzi młodych —  i nie­
wątpliwie jest tó satysfak­
cja uzasadniona.

M Ł O D O Ś Ć  d a je  przec ież 
in ic ja ty w ę  i  e n tu z jazm , a ta k ­
że, w  w y p a d k u  naszego k ra ju ,  
dobre , dostosowane do po trzeb  
w spółczesnośc i p rz y g o to w a n ie  
zaw odow e. D la teg o  też n ie ­
z w y k le  is to tn y m  zagadn ien iem  
je s t  w ła ś c iw e  w y k o rz y s ta n ie  
ty c h  szans w  nasze j gospoda r­
ce. S p raw a  je s t ja k  n a jb a r ­
d z ie j a k tu a ln a , gdyż  za ró w no  
W  c a łym  k ra ju ,  ja k  i  w  n a ­
szym  w o je w ó d z tw ie  zb liż a m y  
Się do sygna lizow anego  od d aw  
na  m o m e n tu , k ie d y  do p ro d u k ­
c j i  w k ra cza ć  będą n a jl ic z n ie j­
sze p o w o je n ne  ro c z n ik i.  M o ­
m e n t ten  da się szczególn ie  s i l ­
n ie  odczuć na Z ie m i Szczeciń­
s k ie j ; w ła ś n ie  d la tego , że od 
p oczą tku  s w e j p o w o je n n e j h i ­
s to r i i  b y ła  ona  „z ie m ią  lu d z i 
m ło d y c h ”  i  w  k o n s e k w e n c ji —  
ta k ą  pozosta ła  do dziś.

U p ra s z c z a ją c  n ie c o  m o ż n a  
p r z y ją ć ,  iż  o k r e s  n a jw ię k s z e g o  
n a s i le n ia  w k ra c z a n ia  m ło d y c h  
r o c z n ik ó w  d o  p r o d u k c j i  r o z p o ­
c z ą ł s ię  u  na s  j u ż  w  b . r o k u  
i  t r w a ć  b ę d z ie  a ż  d o  r o k u  
1970. O c z y w iś c ie ,  s y tu a c ja  ta k a

n ie ła tw y c h
w y m a g a  r o z w ią z a n ia  sze re g u  

p r o b le m ó w . N a  
c z y m  o n e  p o le g a ją ?

Słonice wodne 
dla turystów

Z  U W A G I  n a  co traz w ię k s z e  za ­
in te r e s o w a n ie  t u r y s t ó w  —  „ w o d n ia ­
k ó w ”  s z la k a m i w o d n y m i w o j .  k o ­
s z a l iń s k ie g o . L Z S  p o s ta n o w iło  
j u ż  w  ty m  s e z o n ie  s tw o r z y ć  
n ie ć  s ta n ic  w o d n y c h  n a  n a j  b a rd z iie j 
u c z ę s z c z a n y c h  tra s a c h .

S ta n ic e  n a m io to w e  o ra z  w y p o ż y ­
c z a ln ie  s p r z ę tu  w o d n ia c k ie g o  p o ­
w s ta n ą  w  16 m ie js c o w o ś c ia c h  o ra z  
p r z y  k i lk u n a s tu  k ą p ie l is k a c h  o tw a .r  
t y c h ,  k tó r y c h  .b u d o w a  ro z p o c z n ie  
S ię w  n a jb liż s z y c h  cza s ie . M . in .  
s ta n ic e  p o w s ta n ą  w  N ie z a b y s z e w ie , 
L ip c e ,  Z a k r z e w ie ,  P rz e c h le w ie ,  O - 
B tro w ie a c h , G a rd n ie  W ie lk ie j ,  D ę b ­
n ic y  K a s z u b s k ie j.

J e d n y m  z p o d s ta w o w y c h  za­
dań  w  nadchodzące j p ię c io la t­
ce będzie  zapew nienie około 
1,5 m in m iejsc pracy w  go­
spodarce narodow ej, a  jedn o­
cześnie osiągnięcie w zrostu  
poziomu życia w  m ieśc ie  i  na 
w s i o d p o w ie d n io  do m o ż li­
w ośc i, w y n ik a ją c y c h  ze w z ro ­
s tu  dochodu  narodow ego. W łaś  
n ie  równoczesna rea lizac ja  obu 
tych postulatów stanowi jedno  
z n a jb ard z ie j skom plikowanych  
zadań najb liższych pięciu lat. 
Bo p rzec ież —  lo g iczn ie  ro z u ­
m u ją c  —  posiadacz n ie z b y t 
o b fic ie  w y p c h a n e j k ie sy  n ie  
może sobie p ozw a la ć  na lu k ­
sus c a łk o w ite g o  z a spo ka jan ia  
w s z y s tk ic h  po trze b . M y  je d n a k  
n ie  m ożem y zrezygnow ać a n i 
z. z a p e w n ie n ia  w ch od zą ce j w  
życ ie  m łod z ie ży  s ta n o w is k  p ra ­
cy , a n i dopuśc ić  do o bn iżen ia  
p o z io m y  życ ia  ju ż  p ra c u ją ­
cych. Z re sz tą  n ie z re a liz o w a n ie  
p ierw szego  p o s tu la tu  oznacza­
ło by  w  e fe k c ie  ró w n ie ż  o b n i­
żenie  p oż io m u  życ ia  lu dn o śc i, 
przez pozos taw ien ie  na  u tr z y ­
m a n iu  p ra c u ją c y c h  zw ię kszo ­
n e j l ic z b y  n ie  z a tru d n io n y c h , 
choć ju ż  z d o ln y c h  do p ra c y  
osób. Jednocześn ie  zaś spow o­
d o w a ło b y  to  n ie w y m ie rn e  s tra ­
ty  na  s k u te k  n ie  w y k o rz y s ta ­
n ia  m o ż liw o ś c i m łod z ie ży  w  
gospodarce k ra jo w e j.

W e d łu g  p r z y b l iż o n y c h  o b l i ­
c z e ń , w  r o k u  1965 b ę d z ie m y  
m ie l i  w  n a s z y m  w o je w ó d z tw ie  
o k o ło  382 ty s .  z d o ln y c h  d o  
p r a c y  lu d z i ,  w l ic z a ją c  w  to

m ło d z ie ż  p o w y ż e j 16 la t .  N a ­
to m ia s t  d o  r o k u  19 '0 l ic z b a  ta  
w z ro ś c ie  j u ż  d o  440 ty s .  G d z ie  
z a t r u d n im y  t y c h  lu d z i?

W stępne  p rz e w id y w a n ia  za­
k ła d a ją , iż  p rz e m y s ł, szczeciń­
s k i w c h ło n ie  o k o ło  29 tys . o - 
sób, w  ty m  je d n a k  o ko ło  5 tys. 
m ło d z ie ż y  zn a jd z ie  z a tru d n ie ­
n ie  na  trz e c ic h  zm ian ach , u -  
ru c h o m io n y c h  w  d o tychczaso ­
w y c h  zak ładach. D a lsze  7,6 
tys . osób p rz y jm ą  —  gospo­
d a rk a  m o rska  i  tra n s p o rt,  zaś 
o k o ło  5,5 tys . —  b u d o w n ic tw o  
i  in n e  d z ia ły  g osp od a rk i w o je ­
w ó d z tw a . W  te j c h w il i  nasze 
o rg an a  p la n o w a n ia  p row adzą  
in te n s y w n e  p race  nad  d o k ła d ­
n y m  sp recyzow an iem  p o trze b  
i  m o ż liw o ś c i z a tru d n ie n ia  w  
Sżczecińsk iem .

W iad om o  je d n a k , iż  nowe  
m iejsca pracy m ożemy w  tych  
w arunkach tw orzyć głównie  
przez w ykorzystanie m ożliwoś­
ci w zrostu produkcji i rozbu­
dow y usług. T a k ie  są też  w ska  
zan ia  X V  P le nu m  K C  P ZP R , 
z a w a rte  w  tezach na IV  Z ja z d  
P a r t i i .  M ó w ią  one, że w  znacz 
nie w iększym  stopniu powinno  
się powiększyć zatrudnien ie  
w  usługach dla  ludności, w 
chałupnictw ie i rzemiośle in ­
dyw idualnym . W  ty c h  k ie ru n ­
ka ch  zm ie rza ć  też będz iem y m. 
in . w  n aszym  w o je w ó d z tw ie , 
aby za pe w n ić  za tru d n ie n ie  
w s z y s tk im  zd o ln y m  do p ra cy  
m ieszkańcom  Z ie m i Szczeciń­
skiej,

W . A N D R Z E J E W S K I

W io s n a

—  K a ż d e j w io sn y  zaczyna fiksow ać...
Rys. E. M esser

O  T R O S K Ę  R Z E T E L N Ą

C H O D Z I o  s y tu a c ja  „ n a  s ty k u  l i ­
t e r a t u r y  i  p o l i t y k i ” , o  is to tn e  k o n ­
f l i k t y  (a  w s z a k  o d r z u c i l iś m y  ju ż  
d o g m a t o „b e z ik o m fM ik to w o ś c i” ) p o ­
m ię d z y  ś r o d o w is k a m i tw ó r c a y m i a 
a p a r a te m  w ła d z y . P is a ł n a  te n  te ­
m a t  w  „ K u l t u r z e ”  W . S o k o r s k i,  do  
m a g a ją c  s ię  o d  lu d z i  o d p o w ie d z ia l­
n y c h  z a  p o l i t y k ę  k u l t u r a ln ą  z w ię k ­
sz o n e j s a m o d z ie ln o ś c i,  n ie  o d w o ły ­

w a n ia  s ię  d o  s y m b o lic z n e g o  „ k o le ­
g i  w y ż e j” . T e m a t te n  p o d e jm u je  w  
o s ta tn im  n u m e rz e  „ K u l t u r y ”  B o h ­
d a n  C zeszko , p o le m iz u ją c  p r z y  o -  
kass ji z fe lie to n e m  S ze lą g a , k t ó r y  
d o  d y s k u s j i  w  t e j  s p r a w ie  w p r o ­
w a d z i ł  —  z d a n ie m  C z :s z k i — a r g u ­
m e n ty  „ in te le k tu a ln ie  u b o g ie , a 
p o l i t y c z n ie  m a ło  p o ż y te c z n e ” . C ze - 
c z k o  w y c h o d z i  z z a ło ż e n ia , że „ u -  
s t r ó j  s o c ja l is t y c z n y  je s t  s p r a w ie ­
d l i w y  w  s w e j za s a d z ie , a w  s w y c h  
n a j is to tn ie js z y c h  o s ią g n ię c ia c h  d o ­
ty c h c z a s o w y c h  s p e łn ia  p o s tu la t  k o ­
n ie c z n e g o  r o z w o ju  g o s p o d a rc z e g o  i  
z a c h o w a n ia  n a r o d o w e j g o d n o ś c i”  i  
że  s a m a  zasa da h e g e m o n ii  p o l i t y e z  
n e j  p a r t i i  r o b o tn ic z e j n ie  m o że  b y ć  
k w e s t io n o w a n a . A le  m o że  i  p o w in ­
n o  b y ć  p rz e d m io te m  r z e te ln e j  t r o ­
s k i  f u n k c jo n o w a n ie  t e j  h e g e m o n ii ,  
„ ro z w a ż a n ie ,  c z y  s tw a rz a n e  p rz e z  
n ią  z a k a z y  są n ie u n ik n io n e ,  a d z ia  
J a n ia  p o z y ty w n e  n a jh a r d z ie j  s p r a ­
w ie d l iw e ” . T a k a  t r o s k a  i  j e j  p rz e ­
j a w y  m o g ą  cza se m  n a ru s z a ć  „ ś w ię ­
t y  s p o k ó j”  —  a le  c h o d z i p rz e c ie ż  
o  s p r a w y  w ię k s z e  i  w a ż n ie js z e  od  
te g o  s p o k o ju .

„O B O K  K IE S Z E N I”

W S P O M N IA N Y  w y ż e j S ze lą g  w  t y  
g o d n io w y m  fe l ie to n ie  „ K u l t u r y ”  
p o d e jm u je  b a rd z o  is t o t n y  te m a t  
. .o p ty m is ty c z n e g o  d r a m a tu  s o c ja ­
l i z m u ” . Ć hodte i o  d o ść  p o w s z e c h n e  
■ n ie d o ce n ia n ie  w  s p o łe c z e ń s tw ie  
ty c h ,  ja k ż e  w ie lu  —  z d o b y c z y  so ­
c ja ln y c h  (m ie s z k a n ia , p ra c a , s z k o l­
n ic tw o  i t p . ) ,  k t ó r e  u w a ż a u n y  n ie ­

ja k o  ~~r i  z re s z tą  n ie  b a z  s łu s z n o ś c i
__ za  s p r a w y  r o z u m ie ją c e  s ię  sam e
p rz e z  s ię .  A le  w a r to  — p o r ó w n u ją c  
d w a  o s ta tn ie  d w u d z ie s to le c ia  —  z a ­
s ta n o w ić  s ię :  , ;O z y m  b y ś  b y ł  w  i n ­
n y c h  w a r u n k a c h ?  J a k i  b y  b y ł  t w ó j  
lo s  w  k a p i ta l iz m ie ? ”  — w  szcze­
g ó ln o ś c i 'w  je g o  p o ls k im  w y d a n iu  
z l a t  19il8 — 1939. T e m a t te n  r o z ­
w i ja  o p ie r a ją c  s ię  na  l ic z b a c h  
Z y g m u n t  S z e lig a  w  „ P o l i t y c e ” , w  
a r t y k u le  p t .  „ O b o k  k ie s z e n i” . C h o ­
d z i  o u p r z y to m n ie n ie  s o b ie , ja k ie  
t o  o lb rz y m ie  s u m y  o p ró c z  d o c h o ­
d ó w  b e z p o ś re d n ic h  z n a sze j p r a ­
c y  — u z y s k u je m y  p o ś re d n io , a le  
n ie m n ie j  k o n k r e tn ie  za u s łu g i  so­
c ja ln e  i  k u ltu r a d n e  p a ń s tw a , za 
k tó r e  t r z e b a  b y ło  d a w n ie j  p ła c ić  
b . s ło n o , a lb o  — j a k  to  z  k o n ie c z ­
n o ś c i ro -b i ły  m i l io n y  lu d z i  w  n a ­
s z y m  k r a j u  —  w  o g ó le  s ię  - ich  w y ­
rz e k a ć .

W  P O S Z U K IW A N IU  
B IO G R A F II

W  A N K I E C IE  „ K u l t u r y ”  p o d  p o ­
w y ż s z y m  t y t u łe m  w y p o w ia d a ją  s ię 
j u ż  w  k i l k u  k o le jn y c h  n u m e ra c h  
m ło d z i p is a rz e . J a k  d o tą d ,  g łó w n y  
n u r t  d y s k u s j i  — to :  c z y  m ło d z i p i ­
sa rze , k t ó r z y  n ie  d o ś w ia d c z y li  t r a ­

g e d i i  o s ta tn ie j w o jn y  i  o k u p a c j i ,  
m o g ą  te n  te m a t  p o d e jm o w a ć  w  
s w o je j  tw ó rc z o ś c i,  c z y  m o g ą  tu  
w n ie ś ć  co ś  n o w e g o  i  is to tn e g o ?  
M ło d z i p is a rz e  tw ie r d z ą ,  że ta k .  na 
to m ia s t  c z y te ln ic y  i  k r y t y c y ,  że 
ra c z e j n ie .  „ K u l t u r a ”  d r u k u je  l i s t  
c z y te ln ic z k i  J . K u e h a r c z u k :

„N a s z a  w ra ż l iw o ś ć  n a  k a ż d e  z ło ,  
o d p o w ie d z ia ln o ś ć  w o b e c  k a ż d e g o  
c z y n u  n ie  m u s i b y ć  tw o r z o n a  na  
p o ż y w k a c h  w o jn y .  N ie  n a  w o j n ie  
m u s im y  s ię  u c z y ć  w ła ś c iw e g o  s to ­
s u n k u  d o  lu d z i ,  p r z y ja ź n i ,  o d d a ­
n ia ,  p o ś w ię c e n ia , w ra ż l iw o ś c i, ,  m i­
ło ś c i d o  o ic ż y z n y .  W o jn a  b y ła  z b y t  
o k r u tn a  n a  to ,  b y  m o g ła  n a s  czeg o  
k o lw ie k  n a u c z y ć . T o  t y l k o  c i ,  k t ó ­
r z y  w o jn ę  w y w o ła l i ,  p o w in n i  b y ć  
k a r m ie n i  j e j  s m a k ie m , a b y  g o  d łu ­
g o  n ie  z a p o m n ie l i ” , ( j)

A W PYRZYCACH 
PO STAREMU...

R O K  T E M U  w  a rtyk u le  pt. „Skandal w  P yw ycach” p i­
saliśm y o „w zorow ej” poradni przeciw gruźlicze j w  P y rz y ­
cach, k tó ra  mogła chyba ubiegać się o palm ę pierw szeństw a  
w  dziedzinie... an ty  w a lk i z gruźlicą . Um ieszczona w  obskur­
nym  baraku  nie m ia ła  nic wspólnego z potocznym chociaż­
by  wyobrażeniem  o w yglądzie, ja k i pow inna m ieć tego ro ­
dza ju  p laców ka służby zdrow ia.

O S T A T N IO  o d w ie d z iliś m y  ją  
pon ow n ie . N ie w ie le  s ię  tu  zm ie  
n iło , o czyw iśc ie  na  lepsze, a le 
z m ia n y  je d n a k  są. O to  od 15 
m a rca  b r. w  p o ra d n i n ie  ma... 
le k a rz y . C h o rych  p rz y jm u je  
ty lk o  p ie lę g n ia rk a  K a ro lin a  Fo 
s tia k . W y d a je  re c e p ty  p o d p i­
sane u p rze d n io  przez k ie ro w ­
n ik a  p rz y c h o d n i p o w ia to w e j, 
k ie ru je  c h o ry c h  na k o m is ję  le -

Wieńce
z lasów mazurskich

W IE Ń C E  je le n ie ,  a lb o  ja k  k to  
w o l i  p o ro ż e , s ta n o w ią  d la  k a ż d e g o  
m y ś liw e g o  n ie z w y k le  c e n n e  t r o ­
fe u m . Ic h  w a r to ś ć  m ie r z y  s ię  l i c z ­
bą  o d n o ż y .

C o  ja k i ś  czas o d b y w a  s ię  oce na  
m y ś l iw s k ic h  t r o fe ó w .  W  ty m  r o k u  
z g ło s z o n o  d o  k o n k u r s u  10 n a j le p ^  
s z y c h  i  n a jw ię k s z y c h  p o ls k ic h  
w ie ń c ó w .  Sześć z n ic h  p o c h o d z i z 
r e g io n u  o ls z ty ń s k ie g o . N a jw y ż s z ą  
o ce n ę  u z y s k a ły  w ie ń c e  je le n ia  u p o ­
lo w a n e g o  w  la sa ch  s t r z a ło w s k ic h  
p rz e z  M . C z a rn e c k ie g o . N a  I I  m ie j ­
s c u  u p la s o w a ły  s ię  w ie ń c e  b y k a  l i ­
p o ] o w a n e g o  w  P u s z c z y  P is k ie j .  P o ­
s ia d a ją  o n e  14 o d n o ż y .

O to  w  ja k i  sposób „z a in s ta ­
lo w a no ”  a p a ra t re n tg e n o w s k i 
w  p y rz y c k ie j p o ra d n i p rz e c iw ­
g ru ź licze j.

ka rs k ą , w y k o n u je  z a s trz y k i. 
Raz w  ty g o d n iu  p rz y je ż d ż a  le ­
k a rz  z M y ś lib o rz a , k tó r y  p rz y j 
m u je  ta k  zw ane  now e  p rz y ­
p a d k i za cho ro w a ń, ra z  w  t y ­
g o d n iu  p rz e ś w ie tla  s ię  tu  cho­
ry c h . P o ra d n ia  dz iec ięca , ró w ­
n ież  z b ra k u  le k a rz a , n ie  b y ła  
czyn na  p rzez sześć ty g o d n i. 
O becn ie  p rz y jm u je  m a ły c h  pa ­
c je n tó w  ty lk o  ra z  w  ty g o d n iu .

T e m u  o rg a n iz a c y jn e m u  b a ła ­
g a n o w i d z ie ln ie  s e k u n d u je  ro z ­
g a rd ia sz  p a n u ją c y  w  sam ym  
b a ra k u . N p . w  p ocze ka ln i n i­
czym  n ie  zabezpieczone, zw a ­
lo n e  ja k  d rw a  w  szopie, leżą 
poszczególne części a p a ra tu  
re n tg e no w sk ie go , k tó r y  p rz y ­
w ie z io n o  i  pozos taw iono  na 
łasce losu. W  ta k ic h  o to  w a ­
ru n k a c h  „ le c z y ”  s ię  o ko ło  1 400 
ch o ry c h  na  g ru ź lic ę  lu d z i —  
bo ty le  w ła ś n ie  osób z a re je ­
s tro w a n y c h  je s t  w  k a rto te k a c h  
p o rad n i.

T a k  w ię c  w s z y s tk o  je s t  tu  
po s ta rem u . (hs)

Trwa plaga 
nadgodzin

W  L A T A C H  1960 i  61 l ic z b a  g o ­
d z in  n a d l ic z b o w y c h  w  p rz e m y ś le  
s p a d a ła , le c z  ju ż  o d  r o k u  1962 z n ó w  
lo łn ie .  W  p ie rw s z y m  p ó łro c z u  u b . 
r o k u  r o b o tn ic y  p . ru p y  p r z e m y s ło ­
w e j p r z e p r a c o w a l i  ś r e d n ia  w  g ó r -  
n c iw ie  i  e n e rg e ty c e  p o  101 g o d z in , 
g d y  p rz e p  s y  d o p u s z c z a ją . ja k o  
g ó rn ą  g ra n ic ę ,  120 g o d z in  d o d a tk o ­
w y c h  w  c ią g u  c a łe g o  r o k u .

S p o ty k a m y  s ię  z o p in ią ,  że p ra c a  
w  g o d z in a c h  n a d lic z b o w y c h  je s t  
s ' r u k U i r a ln  c z w ią z a n a  z ru c h e m  
c ią g ły m , t r a n s p o r  e m  i p r z e ła d u n ­
k a m i.  T y m c z a s e m  w  k a ż d e j b ra n ż y  
m a m y  z a k ła d y ,  g d z ie  g o d z in y  n a d ­
lic z b o w e  są  m  n im a ln y m  e d s ? tk ie m  
p rz e p ra c o w a n e g o  czasu . W n io s e k : 
p o zn a ć  o r g a n iz a c ję  p r a c y  w  p rz e d -  
s ię b : c rs :w ? .c h  b l is k ic h  id e a łu  i  p r ó ­
b o w a ć  s to s o w a ć  je .i z a s a d y  w  m ie j ­
sca ch  n a w ie d z o n y c h  p la g ą  n a d g o ­
d z in .  ( i)
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TAJEMNICE KUCHNI
- S T R O N A

S traszn ie  lu b ię  oglądać p ro ­
g ra m y , w  k tó ry c h  stosu je  się 
tzw . „p la y  back” . Za ty m i ma­
g ic z n y m i, a często przez fach ó w  
có w  u ż y w a n y m i s ło w a m i, k ry je  
się sposób - p rzy rzą dza n ia  te le ­
w iz y jn y c h  a u d y c ji m uzycznych, 
g io a ra n tu ją e y  re a liz a to ro m  bez 
błędne  wylconan ie  przez in ­
s tru m e n ta lis tę  czy u>ok£Uistę 
s w o je j p a r t i i.  D z ie je  się ta k  za 
sp ra w ą  u p rze d n io  n a g ra n e j taś 
m y  m a g ne to fo no w e j. W y s ta r­
czy po p ro s tu  u s ta w ić  p rzed  
ka m e rą  np. Renę Ro lską , puś­
c ić  m agne to fon , a m a rk u ją c a  
śp iew  p iose n ka rka  dosta rczy  
n a m  w ie lu  w zruszeń, czasam i 
n a tu ry  n ie  ty lk o  m uzycznej. 
Jakże  b ow iem  często jesteśm y  
ś w ia d k a m i, g dy  śp iew aczka  
(np . w spom niana  ju ż  R o lska  w

o s ta tn im  „T e le  E chu” ) sobie, 
a■ taśm a sobie. Co b a rd z ie j w  
la tach  p o su n ię tym  te le w id zo m  
p rz y p o m in a  tó  wzrusza jące  
c h w ile  p ie rw szych  la t  f i lm u  
dźw iękow ego. W ie lk a  sz tuka  po  
s łu g iw a n ia  się „p la y  back ie m ” , 
k tó r y  na  p e w n o  w  w ie lu  p rz y ­
pad kach  je s t n iezastąp iony, po­
lega je d n a k  na  tym , a b y  pod ­
k ła d  m uzyczny  zos ta ł ta k  zsyn- 
c h ro n iz o w a n y  z p ro d u k c ja m i so 
l is tó w  czy zespo łów , aby całość 
c z y n iła  w raże n ie , iż  w szys tko  
id z ie  w  e te r „n a  ż y w o ” .

I n n ą ,  c z y h a ją c ą  n a  p o s łu g u ją c y c h  
s ię  tą  te c h n ik ą  p u ła p k ą ,  są w ie lk ie  
z e s p o ły  to w a rz y s z ą c e , k tó r y c h  n ie  
m o ż n a  z m ie ś c ić  w  s tu d io ,  a b y  m a r .  
k u ją c  g rę  s ta n o w i ły  t ł o  d la  s o l i ­

s ty . . .  W id z im y  - w ó w c z a s  z n a k o m ite ­
g o  te n o ra ,  k t ó r y  ś p ie w a  w z ru s z a ją ­
cą  a r ię  na  t l e  w z o r z y s te j k o t a r k i ,  
za k tó r ą ,  j a k  m a m y  s ię  d o m y ś la ć , 
z n a jd u je  s ię  o r k ie s t r a .  N ie s te ty *  
W O S P R , k t ó r y  m u  w ła ś n ie  to w a ­
rz y s z y , z n a jd u je  s ię  a k u r a t  na  
s w y m  w ie lk im  to u r n e e  p o  U S A ...

T o  są ju ż  o c z y w iś c ie  s y tu a c je  d la  
k o n e s e ró w , c h o c ia ż  z d a r z a ją  s ię  i 
t u  m n ie j  s u b te ln e . O to  n p . w  20- 
m in u t o w y m  p r o g r a m ie  V io J e tty  
V i l la s ,  t e j  o s ta tn ie j  a k o m p a n io w a ­
ła  (m . in .) . . .  o r k ie s t ra  ta n e c z n a
r a d ia  N R D . Z a p o w ia d a n o  ją  z n a ­
le ż y ty m  n a m a s z c z e n ie m  i  k a z a n o  
n a m  w  to  ś w ię c ie  w ie r z y ć .  P a n o ­
w ie , t o  n ie  f a i r  p la y .

ALIGATOR

Gdaiska oficyna księgarska 
s p rz e d  3 0 0  lat

W  R. 1964 p rzyp ad a  320-le- 
ć ie  n a d a n ia  F o e rs te ro m  przez 
¡W ładys ław a  IV  p rz y w ile ju  za­
p ew n ia ją ceg o  w o lność  h an d lu  
k s ią ż k a m i w  m ias ta ch  K o ro n y  
i  L itw y .  Z n a k o m itą  ks ię ga rn ię : 
F o e r s te ra  z a ło ż y ł o k . r .  1617- 
c z ło n e k  te j ro d z in y  g d a ń s k ie j 
K a s p e r, m . in . dostaw ca  d z ie ł 
m u zyczn ych  na d w ó r k ró le w ­
s k i w  W a rsza w ie , p ro w ad zą cy  
sprzedaż ks iążek  ró w n ie ż  w  
L u b lin ie  i  P io trk o w ie . S yn  jego 
J e rz y , o  k tó ry m  p isze J u lia n  
K rz y ż a n o w s k i w  je d n y m  ze 
sw y c h  ese jów , s ta ł s ię  w y b it ­
n y m  b ib l io f i le m  i  n ak ła d cą  
d z ie ł p o ls k ic h  w  G da ń sku  w  
o k re s ie  p ra w ie  20 la t.

Z  68 p o z y c j i  e d y to r s k ic h  k s ię g a r n i 
J e rz e g o  F o e rs te r a  52 d z ie ła  u k a z a ­
ł y  s ię  w  G d a ń s k u , 8 w  L u b l in ie ,  
3 w  W a rs z a w ie , 2 w  K r a k o w ie *  3 
w y d a n o  za  g r a n ic ą .  W  n a k ła d a c h  
F o e rs te r a  p r z e w a ż a ły  d z ie ła  p o l­
s k ie g o  p iś m ie n n ic tw a  h is to r y c z n e ­
g o , p ra c e  z z a k re s u  p r a w a  i  z a ­
g a d n ie ń  u s  r o jo w y c h ,  p o d r ę c z n ik i  
d o  n a u k i  j ę z y k ó w  n o w o ż y tn y c h  
te k s t y  p is a rz y  k la s y c z n y c h ,  d z ie ła  
te o lo g ic z n e . P o  p o ls k u  w y d a w a ł 
F o c r s te r  k a le n d a rz e  i  p r o g n o s ty k i ,  
k t ó r y c h  n a k ła d y  z a p e w n ia ł m u  
p r z y w i le j  k r ó le w s k i .  O f ic y n a  F o e r ­
s te ra ,  u ż y w a ją c a  z n a k u  d r u k a r s k ie ­
g o  z F e n ik s e m  w ś ró d  g o re ją c e g o  
o g n is k a  i  n a p is e m  „ N u t r i x  ipse  
s u i ”  ( „S a m  d la  s ie b ie  ż y w ic ie le m ” ),

w y d a ła  d z ie ła  S ta n is ła w a  O rz e c h ó w  
« k ie g o , J a k u b a  S o b ie s k ie g o , J e rz e ­
g o  O s s o liń s k ie g o , Ł u k a s z a  O p a l iń ­
s k ie g o , A n d r z e ja  M a k s y m i lia n a  F re  
d r y ,  S ta n is ła w a  K o b ie rz y c k ie g o .

W  p rz e d m o w a c h  d o  w y d a w a n y c h , 
k s ią ż e k  J e r z y  F o e rs te r  z w y k ł  b y ł 
m ó w ić ,  że d o  a k c j i  w y d a w n ic z y c h  
p r z y s tą p i ł  p o w o d o w a n y  p a t r io t y z ­
m e m  i  c h ę c ią , a b y  d z ie ła  p is a rz y  
p o ls k ic h  w p r o w a d z ić  w  sze rszy  
świat. (Kt-PAP) 1

Z polską m uzyką  
w  H a w a n i e

Mówi
Józef W iłkom irski

1
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Z  H a w an y  pow rócił d y re k to r  Szczecińskiej F ilh arm o n ii im . 
K arło w icza  —  J O ZE F  W IŁ K O M IR S K I,  gdzie dyrygow ał 
tam tejszą narodow ą ork ies trą  sym foniczną.

—  Podczas mego p o b y tu  w  
H a w a n ie  —  m ó w i J. W i łk o ­
m irs k i —  d y ry g o w a łe m  4 k o n ­
c e rta m i s y m fo n ic z n y m i, z k tó ­
ry c h  d w a  przeznaczone b y ły  
d la  te le w iz ji.  N a  p ro g ra m  z ło ­
ż y ły  s ię  m . in . u w e r tu ra  do 
O pery „H a lk a ”  M o n iu s z k i, „€>d 
w ieczne  p ie ś n i”  K a r ło w ic z a  
o raz „M a ła  s u ita ”  L u to s ła w ­
skiego. B y ły  to  p ie rw sze  p o l­
sk ie  u tw o ry  w yk o n a n e  w  H a ­
w an ie . P onadto  w  p ro g ra ­
m ie  zn a la z ły  się u tw o ry  M o ­
za rta , B ra hm sa, S zostakow icza  
i  W ebera.

K u b a ń s k a  p ub liczność  p rz y ­
ję ła  p ie rw sze  w y k o n a n ie  p o l­
s k ic h  k o m p o z y c ji b a rdzo  se r­
decznie. Ś w ia t k u ltu r a ln y  K u ­
b y  żyw o  in te re s u je  się naszą 
m u zyką , zw łaszcza  współczes 
.ną.

„ E n c y k lo p e d ią  - w s p ó łc z e s n o ś c i”  
n a z w a n o  s łu s z n ie  n o w ą  k s ią ż k ę  E d 
m u n d a  O s m a ń c z y k a  p t .  „ C ie k a w a  
h is to r ia  O N Z ”  (z b o g a ty m  in d e k ­
se m  m a p  i  ta b l ic ) .  A u to r  d a je  w 
n ie j  p r z e jr z y s ty  w y k ła d  w sp ó łc z e s ­
n y c h  s to s u n k ó w  m ię d z y n a ro d o -  

' ‘ z a ją c  s ię  z re s z tą
, a l e , u k a z u ją c  ją  

n a  t le  r o z w o ju  w y d a rz e ń  p o l i t y c z ­
n y c h  o d  I I  p o ło w y  u b . w ie k u  d o  
c h w i l i  o b e c n e j.  S o l id n a  i  u g r u n to ­
w a n a  w ie d z a  o ty c h  s p ra w a c h  p o ­
d a n a  t u  je s t  w  fo r m ie  p rz y s tę p n e j,  
c z y ta  s ię  tę  k s ią ż k ę  z  ż y w y m  za ­
in te r e s o w a n ie m .

A m e r y k a  Ł a c iń s k a ,  j e j  r o z w ó j p o  
l i t y c z n y ,  s z tu k a  i  l i t e r a t u r a  b u d zą  
w  c a ły m  ś w ie c ie  c o ra z  w ię k s z e  za 
in te re s o w a n ie .  R o m u lo  G a lle g o s , 
k tó r e g o  p o w ie ś ć  p t .  „ D o n a  B a r ­
b a r a ”  u k a z a ła  s ię  o s ta tn io  w  p o l­
s k im  p r z e k ła d z ie  W . W o jc ie c h o w ­
s k ie j ,  je s t  je d n y m  z n a jw y b i t n ie j ­
s z y c h  p is a rz y  W e n e z u e li,  a p r z y  
ty m  w y b i t n y m  p o l i t y k ie m ,  z w a lcza  
ją c y m  c z y n n ie  t a k  czę s te  w  ty m  
k r a ju  r z ą d y  j u n t  i  d y k t a to r ó w .  G a ! 
le g o s  b y ł  p rz e z  cząs p e w ie n  p r e ­
z y d e n te m  r e p u b l i k i  p rz e d  d y k t a ­
t u r ą  J im e n e z a . J e g o  „ D o n a  B a r ­
b a r a ” , w y d a n a  p rz e d  30 la t y ,  je s t  
z rę c z n ie  z a k a m u f lo w a n y m  ob ra ze rr. 
r z ą d ó w  c y n ic z n e g o  b e z p ra w ia  w  
t y m  k r a j u  z d u m ie w a ją c y c h  k o n t r a ­
s tó w  c y w i l i z a c j i  z p ie r w o tn y m  b a r ­
b a rz y ń s tw e m . ( j)

N a w ią z a łe m  ró w n ie ż  w ie le  
se rdecznych  k o n ta k tó w  z p rzed  
s ta w ic ie la m i s fe r m u zyczn ych  
w  H a w a n ie . W  w y n ik u  tego 
p rz y w io z łe m  do Szczecina spo-. 
ro  n u t  z u tw o ra m i k u b a ń s k ie ­
go k o m p o z y to ra  A rd e v o la ; n ie  
k tó re  z n ic h  z a m ie rza m y  w łą ­
czyć dó p ro g ra m u  k o n c e rtó w  
S zczec ińsk ie j F ilh a rm o n ii.  W, 
p a ź d z ie rn ik u  b r. p rz y je d z ie  do  
Szczecina d y ry g e n t n a ro d o w e j 
o rk ie s try  s y m fo n ic z n e j w  H a ­
w a n ie  D uchestne  Suzan, a by  
p o p ro w a d z ić  k o n c e rty  nasze j 
o rk ie s try .

W  n a jb liż s z y c h  m iesiącach ’ 
cze ka ją  Szczecińską F ilh a rm o ­
n ię  dalsze w y ja z d y  za g ran icz ­
ne —  do N R D  i  S zw e c ji. (K W )

Zelwerowicz 
po rosyjsku

N A  P Ó Ł K A C H  k s ię g a r s k ic h  M o ­
s k w y  u k a z a ł s ię  r o s y js k i  p rz e k ła d  
k s ią ż k i  A le k s a n d r a  Z e lw e ro w ic z a  
„ G a w ę d y  s ta re g o  k o m e d ia n ta ” .

K s ią ż k a  — z d a n ie m  ra d z ie c k ic h  
k r y t y k ó w  — p o z w a la  o c e n ić  o g ro p i 
>ny w k ła d  w  r o z w ó j  p o ls k ie j  s ce n y  
c z ło w ie k a , k t ó r y  n a z y w a  s ie b ie  z 
le k k ą  i r o n ią  „ k o m e d ia n te m ” . Szcze 
g ó ln ę  z a in te re s o w a n ie  w z b u d z i ły  
ro z d z ia ły ,  w  k tó r y c h  Z e lw e r o w ic z  
d z ie l i  s ię  s w y m i w ra ż e n ia m i z i n ­
s c e n iz a c j i  M C H A T - u  i  s w y c h  s p o t­
k a ń  ze S ta n is ła w s k im ,  ( rz )

Sztuka I szaleństwo
P o d  ta k im  t y tu łe m  o t w a r ta  z o s ta ­

ła  w  p o ło w ie  k w ie tn ia  w  R z y m ie  
w y s ta w a  o b ra z ó w , r y s u m k ó w  i s z k i 
c ó w  w y k o n a n y c h  p rz e z  - lu d z i c h o ­
r y c h  u m y s ło w o . E k s p o n a ty  n a d e s ła  
l y  z a k ła d y  p s y c h ia t r y c z n e  z r ó ż ­
n y c h  m ia s t  W ło c h , j a k  r ó w n ie ż  i z 
z a g ra n ic y . W  cza s ie  t r w a n ia  w y s ta - . 
w y  o d b ę d ą - s ię  d y s k u s je  z u d z ia ­
łe m  p s y c h ia t r ó w ,  m a la r z y  i  k r y t y ­
k ó w .

W  R E D A K C J I  „ S Z P IL E K ”  W 
. W a.rs?.aw ie o t w a r to  w y s ta w ę  
k a r y k a t u r y  m ię d z y n a r o d o w e j.  
N a  w y s ta w ie  e k s p o n o w a n o  31 
p r a c  a u to r ó w  p o ls k ic h  o ra z  
158 p ra c  a u to ró w  z a g ra n ic z ­
n y c h  z 21 ró ż n y c h  k r a jó w .
N a  z d ję c iu :  o tw a r c ia  w y s ta w y  

.d o k o n u je  p re z e s  Z G  R S W  
P R A S A  M ie c z y s ła w  Z a w a d k a .

C A F  f o t .  U c h y m ia k

K u n o ?
z

(19 26. I V .  1948 z.)

♦  W cza s ie  K o n f e r e n c j i  H is to r y c z ­
n e j w  S z c z e c in ie  w y s u n ię to  p o d  
a d re s e m  In s t y t u t u  B a ł ty c k ie g o ,  sze 
re g  p o s tu la tó w  in te r e s u ją c y c h  m ie ­
s z k a ń c ó w  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o .1 
I ł o  n a jw a ż n ie js z y c h  n a le ż y  o p r a ­
c o w a n ie  - m o n o g r a f ii  m ia s t.

♦  W  S z c z e c in ie  n a s tą p i ło  u ro c z y s te  
z a k o ń c z e n ie  T y g o d n ia  Z ie m  Z a c h ó d  
n ic h .  W z ię l i  w  n im  m ię d z y  in n y m i  
u d z ia ł :  w ic e m in is te r  O b ro n y  N a r o ­
d o w e j — g e n . A l .  Z a w a d z k i  i  w i ­
c e m in is te r  Ż e g lu g i  —  K .  P e tru s « »  
w ie ź .

♦  W o je w o d a  s z c z e c iń s k i p ik .  L e o ­
n a r d  B o rk o w ic z  w z ią ł  u d z ia ł  w  u -  
ro c z y s to ś e i p rz e k a z a n ia  n a  Ż e le ­
c h o w ie  Z w ią z k o w i Z a w o d o w e m u  
T r a n s p o r to w c ó w  n o w o  o d b u d o w a ­
n e j k o lo n i i  r o b o tn ic z e j .  |

♦  O d  5 96« d o  9 350 z ło ty c h  k o s z tu je  
w  S z c z e c in ie  u s z y c ie  m ę s k ie g o  g a r ­
n i t u r u .

♦  „ K u r i e r  S z c z e c iń s k i”  r o z p o c z ą ł 
c y k l  a r t y k u łó w  in fo r m a c y jn y c h  p t ,  
„ P o z n a je m y  p o r t  s z c z e c iń s k i” . .

♦  J e d n a  z  a t r a k c j i  S z c z e c in a  —* 
m a g n o lie  o k r y ł y  s ię  j u ż  w s p a n ia łą  
s za tą  k w ie c ia .  S z c z e g ó ln ie  p o w a b n ie  
w y g lą d a ją  d w a  w ie lk ie  k r z e w y  
p rz e d  K o m e n d ą  M ia s ta  i  w  o g r o ­
d z ie  P o ls k ie g o  R a d ia  w  A l .  W o js k a  
P o ls k ie g o .

♦  W  p o r c ie  s z c z e c iń s k im  z a la d o w a  
n a  zo s ta ła  ju b i le u s z o w a  m il io n o w a  
to n a  w ę g la .

♦  N a  s y g n a ł r a d ia  4 ty s ią c e  b ie ­
g a c z y  w y s ta r t u je  d o  B ie g ó w  N a ro ­
d o w y c h  w  S z c z e c in ie .

T Ł U M . E. W O Ł Y Ń C Z Y K

P Ó Ł T O R A  tyg o d n ia  te m u  z ja w i ł  się u  n ie j 
ja k iś  o b y w a te l, p o je c h a li ra ze m  d o  osady. L e t­
n is k o  m u  się p odoba ło  i  z  m ie js c a  w rę ­
c z y ł je j  zada tek . Z a b ie ra ją c  k lu c z  u p rz e d z ił je d ­
n a k , że p rze n ie s ie  s ię  d op ie ro  za ja k ie ś  d w a  t y ­
god n ie  i  w ów czas p rz e d ło ż y  d o k u m e n ty  ce lem  
sp isan ia  u m o w y . N a z w is k o  now ego  lo k a to ra , za­
ra z , za raz  —  Iw a szczen ko , a może W aszczenko, 
czy n a w e t P aszczenko  —  K w a rc o w a  n ie  zapa­
m ię ta ła  go ja k  n a leży.

T k a c z o w  z K w a rc o w ą  u d a li się do  osady S ta ­
ry c h  P a rty z a n tó w .

Zapasow ego k lu c z a  w d o w a  n ie  m ia ła , trz e b a  
w ię c  b y ło  za m e k  w y ła m a ć .

W e w n ą trz  w i l l i  z n a jd o w a ły  s ię  ty lk o  d w a  sto ­
ły ,  k i lk a  k rze se ł i  s ta re , że lazne  łóżko . L o k a to r  
n ie  p rz y w ió z ł ża dn ych  m e b li.  P ozo s ta ły  po n im  
je d y n ie  p o r t ie ry ,  k tó re  szcze ln ie  z a k ry w a ły  
w s z y s tk ie  okna . W  k u c h n i, w  p o b liż u  p iecyka , 
p o n ie w ie ra ła  się s ie k ie ra , n a  s to le  zaś s ta l o- 
tw u r iy  p a tc fo n , a o bo k , n iego  le ża ło  k i lk a  p ły t  
z  m u zyką  taneczną.

T ka czo w  o b e jrz a ł d ok ła d n ie  ca łe  pom ieszcze­
n ie . W  p oko ja ch  n ie  s tw ie rd z ił n ic  p odejrzanego . 
J e d y n ie  w  k u c h e n n y m  p ie c y k u  u w agę  je go  z w ró  
c iło  k i lk a  z w ę g lo n ych  szczap i  m n ó s tw o  sczer­
n ia ły c h  w  o g n iu  gw oźdz i. L a b o ra to ry jn e  bada­

n ia  p o tw ie rd z iły  p ó ź n ie j p rzyp uszcze n ia  Tkaczo -  
w a  —  w  p ie c u  spa lono  tru m n ę .

—  W y d a je  m i s ię  —  k o n k lu d o w a ł T k a czo w  —  
że c a łk o w ic ie  dopuszcza lna  je s t  nas tępu jąca  w e r­
s ja : B ie la k o w a  podobna je s t  do  K o w ry g in y . w y ­
k o rzys ta n o  w ię c  je j  z w ło k i d la  za insce n izo w an ia  
ś m ie rc i to w a rz y s z k i M a rii.. .

P ro n in  w z ią ł c z e rw o n y  o łó w e k  i  zaczął n a  pa­
p ie rze  ry so w a ć  k w a d ra c ik i.  M ia ł ta k ie  p rz y ­
z w ycza je n ie , g d y  s ię  nad  czym ś za s ta n aw ia ł.

—  A  może w a r to  z a w ia d o m ić  o ty m  in s ty tu t?  
—  n iezd e cydo w a n ie  z a p ro p o n o w a ł T kaczow . P ro ­
n in  s tu k n ą ł o łó w k ie m .

—  W  ża dn ym  w y p a d k u . N ie ch  ci, k tó rz y  za -  
in s c e n iz o w a li te n  pog rzeb, m yś lą , że p rz e p ro w a ­
d z i l i  s w o ją  grę. M a jo rz e , czy za in te re sow a liśc ie  
się ty m  —  P ro n in  c h rz ą k n ą ł —  k re w n ia k ie m .

—  O czyw iśc ie  —  o d rz e k ł Tkaczow . —  Sądząc 
z  o p isó w , B ie la k ó w  i  p o d na je m ca  —  to  ta  sama  
osoba.

P ro n in  zn o w u  c h rz ą k n ą ł, m ilc z a ł ch w ilę , n a ry ­
s o w a ł jeszcze je d e n  k w a d ra c ik  i  sp o jrz a ł n a  T ka  
czowa.

—  M oże z a s ta n o w im y  się, ko lego  G rzego rzu . 
B ie la k o w a  je s t,  o czyw iśc ie , poza naw iasem . K o w -  
ry g in a ... O to  gdz ie  s k ie ro w a n o  cios. A le  ską d  te n  
cios? K to  n im  k ie ro w a ł? ... J a k  p ro p o n u je c ie  po ­
s tępow ać d a le j?

—  T rze b a  szukać K o w ry g in y ...
—  G dzie?  To  je s t p rzec ież  ro zw ią za n ie  zada­

n ia . A le  w  ja k i sposób z a b rać  s ię  do tego? 
P ro n in  o s try m  ru c h e m  p rz e k re ś l i ł w szys tk ie  kw a  
d ra c ik i,  z m ią ł p ap ie r i  rz u c ił go do  kosza.

—■ G enera le , n ie  podoba m i s ię  je j  c ó rk a  —  
r z u c i ł  n ag le  T ka czow . —  P o łz u n o w  m ó g ł s ię  o- 
m y lić ,  a le  w  ja k i  sposób ona  rozpoznała  m a tk ę  
w  o bce j kob iec ie?  i

—  T a k , coś tu  n ie  g ra  —  z g o d z ił się P ro n in .
—  P roszę z w ró c ić  uw agę , że w y m ie n iła  z n a k i

szczególne B ie la k o w e j, a  n ie  s w o je j m a tk i. K o w -  
ry g in a  n ie  m ia ła  żadnego ta tu ażu . D z iew czynę  
n a le ży  p rzes łuchać.

—  T a k  —  z g o d z ił s ię  P ro n in . —  Lecz ro zd z ie ­
l im y  p ra c ę : ja  p o ro z m a w ia m  z  G la zun ow em  i  z 
m łodszą  K o w ry g ln ą ,  a w y  s z u k a jc ie  B ie lako toa  
i  n ie  spuszcza jc ie  z o k a  in s ty tu tu .  N ie  od rzeczy  
będzie  p o ra d z ić  się G ła zun ow a . A  co się ty c z y  
c ó rk i,  c h c ia łb y m  je j  s ię  p rz y jrz e ć , ty m  b a rd z ie j 
że o s a m e j K o w ry g in ie  m a m  b ardzo  s łabe w y ­
obrażenie .

P ro n in  w s ta ł, p rzeszed ł s ię  po gab in ec ie , za­
t rz y m a ł p rze d  Tkaczow em .

—  A le  ja k  im  się u d a ło  p o rw a ć  K o w ry g in ę ?
T ka czow  w z ru s z y ł ra m io n a m i.
—  W ysz ła  p rz e d w c z o ra j w ieczo rem , n ie  m ó w ią c  

dokąd.
—  O fóż w ła ś n ie ! A  przec ież na p ew n o  ją  p o rw a ­

l i .  W  j e j  u b ra n ie  p rz e b ra li B ie la ko w ą . D la  zm y le ­
n ia  śledczego p o d rz u c il i to reb kę  z  d o ku m e n ta m i.

T ka czow  p o k iw a ł g łow ą.
—  U m ie ję tn ie  d z ia ła ją !
P ro n in  zm arszczy ł czoło.
—  N ie  ty le  u m ie ję tn ie , i le  szybko. N ie zu p e łn ie  

jeszcze ro zu m ie m  w  ja k i  sposób za a ran żow a li tę  
h is to r ię  ze z w ło k a m i B ie la k o w e j.

—  A le ż  to  ja sne  —  p o w ie d z ia ł Tkaczow . —  K to ś  
z a d z w o n ił do iz b y  p rz y ję ć  i  z a p y ta ł czy n ie  zna­
la z ła  się ta m  ja k a ś  ko b ie ta  spoza m ia s ta  z  n ie ­
szczęśliwego w yp a d ku ?  T a m c i o d p o w ie d z ie li: jest, 
p rz y je ż d ż a jc ie . P ogo tow ie  je s t p rzec ież za in te reso­
w a ne  w  odszu kan iu  k re w n y c h  denata . T a m c i p rz y ­
je ż d ż a li, o g lą d a li —  nada je  się czy n ie . Z n a le ź li 
i  p o d s ta w ili k re w n ia k a .

—  A le  c z y im  je s t on k re w n y m ?
—  D o w ie m y  się o tym , s ko ro  ty lk o  go o d n a jd z ie ­

m y . A le  gdzie  go szukać?

(c.d .n .)
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AWANS NEPTUNA i ARKONII
F IN A Ł O W E  S P O T K A N IA  O  W E J Ś C IE  D O  K L A S Y  W Y ­

D Z IE L O N E J  Z A K O Ń C Z Y Ł Y  S IĘ  P E Ł N Y M  S U K C E S E M  P Ł Y  
jW A K Ó W  S Z C Z E C IŃ S K IC H . P O  E M O C J O N U J Ą C Y C H  I  STO  
I jĄ C Y C H  N A  D O B R Y M  P O Z IO M IE  P O J E D Y N K A C H  A W A N S  
D O  K L A S Y  W Y D Z IE L O N E J  U Z Y S K A L I  P Ł Y W A C Y  N E P ­
T U N A  I  A R K O N II .

Z D E C Y D O W A N IE  n a jle p s z y m  l i ł  szalę z w y c ię s tw a  na s tronę  
Zespołem  o kaza ł s ię  N e p tu n , zespo łu  szczecińskiego , 
k tó r y  p o k o n a ł A rk o n ię  76:68 i  
jS ta rt Ł ód ź  77:67. D ru g ie  m ie j
sce po  d ra m a ty c z n e j w a lce  z a - „ . ¡ leQ srvt.h  P o ls k i
¡Ęla A rk o n ia  zw yc ię ża jąc  S ta r t  n " J‘ p s /ycU  ,Wywai<<>"

(P>

T A K  W IĘ C  ju ż  w  n a jb liż -  
szym  czasie og lą d ać  będziem y

{74:70. Podczas z a w od ó w  p a d ło  
k i l k a  re k o rd ó w . N o w y  re k o rd  
£ *o lsk i ju n io ró w  u s ta n o w ił 
# V O J T A K A J T IS  na 400 m  st. 
Ś ow . re z u lta te m  4,48,8. D ru g i 
r e k o rd  P o ls k i u s ta n o w iła  M O  
¿S IN IA K  (S ta r t)  na d ys ta n s ie  
jlOO m  d ow . czasem 1,09.6.

N O W E  re k o rd y  o k rę g u  usta  
fc o w ili:  M A R C IN K IE W IC Z  (N) 
¡100 m  st. d ow . ko b . —  1,09,6, 
S Z E M E L  (A ) 100 m  s t. d ow . —  
57,5, W Ę D Z IN A  (N ) 300 m  
|clas. ko b . —  3,00,4.
' O  Z W Y C IĘ S T W IE  A rk o n ii  
f ta d  S ta rte m  za de cydo w a ła  do 
p ie ro  sz ta fe ta  4 x  200 m  st. 
zm . m ężczyzn. D o skon a le  p o ­
p ły n ą ł na  o s ta tn ie j zm ian ie  
W o jc ie c h o w s k i,  k tó r y  p rz e c h y -

Juniorzy przegrali 
z Bydgoszczą 9:13

W C Z O R A J  
h a li  sp o rto w e j

szczecińsk ie j 
rozegrano  

tnecz b o k s e rs k i o  P u c h a r P Z B  
p o m ię d zy  re p re z e n ta c ja m i
.Szczecina i  B ydgoszczy.

Z w y c ię ż y li p ięśc ia rze  B y d ­
goszczy 13:9.

O b y  ta k  dalej...

Pogoń bez respektu
d l a  „ m o c n y c h “

N ie  w ie d z ie  się p ó łf in a lis to  m  P u c h a ru  R appana  w  Szcze 
c in ie . P rze d  d w om a  ty g o d n ia m i p iłk a rz e  b y to m s k ie j P o ­
lo n i i,  w  m is trz o w s k im  s p o tk a n iu  z P ogonią  p rz e g ra li 0:1. 
W c z o ra j na  s ta d io n ie  p rz y  T w a rd o w s k ie g o  o po lska  O d ­
ra  u le g ła  p o r to w c o m  w  ta k i m  sa m ym  stosunku . P o tw ie r  
d z iło  to  ty lk o  s ta re  p ow ied z  enie , że „n a  w ła s n y c h  ś m ie ­
c iach  Pogoń n ie  m a  re s p e k t u  d la  żadnego p rz e c iw n ik a ” .

O K O Ł O  20 tys . szczec in ian  
opuszczało  w c z o ra j s ta d io n  w  
ra d o sn ym  n a s tro ju . P rzede  
w s z y s tk im  d la te go , że dw a  
p u n k ty  „n a  w agę z ło ta ”  pozo­
s ta ły  w  S zczecin ie , a nade 
w s zys tko  d la te go , że Pogoń

W Bytomiu mogło być zwycięstwo
f; rJ A K  P O D A J E  sp raw ozdaw ca  
t*A P  w y n ik  re m is o w y  w  m e­
czu  p i łk a rs k im  o m is trz o s tw o  
I  l ig i  p om ięd zy  S z o m b ie rk a m i 
|  A rk o n ią  je s t sźczę ś iiw y  d ła  
gospoda rzy . W  s p o tk a n iu  z ty m  
zespo łem  zd ecyd ow an ie  le p s z y - 
p i i  b y ł i  p i łk a rz e  szczecińscy.

S Z O M B IE R K I z d o b y ły  b ra m  
k ę  z rz u tu  k a rn e g o  dość po ­
ch o p n ie  p o d y k to w a n e g o  za „n a  
S trze lon ą ”  rę k ę  N o w a ka . W y ­
ró w n u ją c ą  b ra m k ę  z d o b y ł O - 
|e ksy .

A R K O N IA  w  p e łn i z re a liz o ­
w a ła  za łożen ia  ta k ty c z n e  tre n e  
ra  Ż y w o tk i u m ie ję tn ie  b ro n ią c  
.W yn iku , a  w  dogodnych  s y tu a  
p ja c h  fa ło w y m i a ta k a m i zagra 
Jżata b ra m ce  b y to m ia n .

„G D Y B Y  szczecin ian ie  w  d ru  
jg ie j p o ło w ie  z d o b y li s ię  na 
p ro w a d z e n ie  b a rd z ie j o tw a r te j 
W a łk i,  k to  w ie  czy w obec s ła ­
b e j fo rm y  S zom b ie re k  n ie  uda

lo b y  im  się zdobyć o bu  p u n k ­
tó w ”  —  ko ń czy  s p ra w o z d a w ­
ca P A P . (p)

II liga
R a k ó w  —  P ia s t 
S t a r t  —  K a r p a t y  
G a r b a r n ia  — G K S  K a to w ic e  
L e c h ia  —  G ó r n ik  
P o lo n ia  —  W a w e l 
Ś lą s k  — C ra c o y ia  
S ta l  — L u b i t n ia n k s  
L e c h  —  Z a w is z a

1.
T A B E L A  T 

S łą s k  3 1 9 26:8
2. S ta r t *8:12 34:37
3. Z a w is z a 26:14 27:21
4 G a rb a r n ia n :v r 28:18
5. s t a ł 32: tS 20:17
6. C ra e o v ia 20:18 30:25
7. G ó r n ik *0:1« 30:28
8. P o lo n ia 28:2» 32:28
9. G K S 19:21 39:31

10. R a k ó w 19:21 28:27
11. L e c h ia 19:19 24:28
12. L u b l in ia n ie # 18:92 26:30
13. K a r p a t y 16:24 15:23
14. P ia s t 15:25 17:39
15. L e c h 13:27 21:35
16. W a w e l 7:31 13:34

n y m  m o to re m  w s z y s tk ic h  a k c ji 
zacżepnych. S zkoda ty lk o ,  że 
G acka  pod  ko n ie c  sp o tka n ia  
n ie  w y k o rz y s ta ł k a p ita ln e j s y ­
tu a c j i  do pod w yższe n ia  w y n i­
ku . N ie  u m n ie jsza  to  je d n a k  w  
ża dn ym  w y p a d k u  w y s o k ie j no 
ty  ja k ą  o trz y m u je  p o p u la rn y  
„A c h im ”  za g rę  w  p rz e k ro ju  
ca łego  m eczu. K ie le c  zd ob y ł 

je s t obecnie  zespołem  d o jrz ą -  „b ra z y l i js k ą ”  b ra m k ę  s trz e la ­
nym, zespołem  bez s ła bych  i3 c „n o ż y c a m i”  w  zam ieszan iu  
p u n k tó w . Je ś li dodać do  tego p o d b ra m k o w y m , a le  n a jw ię k -  
n ienaganną  k o n d y c ję  i  o lb rz y -  szą je go  zasługą  je s t to , że w y  
m ią  w o lę  w a lk i —  będzie  to  z b y ł się on g ry  in d y w id u a ln e j,  
w ła ś n ie  obraz d ru ż y n y , k tó ra  k ie ru je  b ardzo  m ądrze  g rą  ca- 
p o t ra f i n aw iąza ć  w a lk ę  i... z w y  łe S° a ta ku . Jest p rzez  to  m n ie j 
c iężać n a js iln ie js z e  zespo ły  w  w id o c z n y  na b o isku , a le  z a w - 
k ra ju .  sze p o t ra f i  s ię  znaleźć w  d o -

N A  T L E  sz y b k ic h  p o r to w -  godne j p o z y c ji s trz e le c k ie j. T a k  
có w  O dra  w y p a d ła  b ardzo  b la  by ło  w ła ś n ie  w c z o ra j. K R Z Y -  
do. R u ty n o w a n i z a w o d n ic y  z S Z T O L IK  po  d łu g ie j p rz e rw ie  
J a rk ie m  na czele, n ie  p o t r a f i l i  Jeszcze „c ie n ie m ”  samego 
dać sob ie  ra d y  p rzede  w s z y s t- s ieb ie , M A Ś L A N K A  —  ja k  
k im  z... w ia tre m . W  p ie rw s z e j z w y k le  s z y b k i i  p rze b o jo w y , 
części sp o tka n ia  p i łk a  u c ie k a - Ł O W K IS  g ra ł zu pe łn ie  p o p ra w  
ła  im  na  a u ty , w  d ru g ie j —  n ie  i  n ie w ia d o m o  d laczego po 
g ra ją c  pod w ia t r  za s to so w a li p rz e rw ie  zos ta ł w y c o fa n y  z 
b łęd n ą  ta k ty k ę  d łu g ic h  podań , & ry.
dz-ięki czemu F ia łk o w s k i,  K a -  O B Y  w ię c  d a le j nad s ta d io - 
szu bsk i i K so l n ie  m ie li ża d - nem  p rz y  T w a rd o w s k ie g o  s łoń 
n ych  k ło p o tó w  z z a trz y m y w a - ce ś w ie c iło  ta k  ja sn o  ja k  p o d -

STRONA 6

W  środę mecz 

Węgry-Polska

•  GACKA
•  GZEL
•  KIELEC 

w  kadrze
K O L E J N Y M  s p ra w d z ia n e m  

n a s z y c h  p i łk a r z y  b ę d z ie  s p o t­
k a n ie  z o l im p i js k ą  r e p re z e n ­
ta c ją  W Ę G IE R , k tó r e  ro z e g ra  
ne  zos ta w ię  w  ś ro d ę  na  N e p -  
s ta d io n ie  w  B u d a p e s z c ie . R e­
w a n ż  o d b ę d z ie  s ię  13 «Łaja w  
L u b l in ie .

P o ls k i  Z w ią z e k  P i ł k i  N o ż n e j 
w y ty p o w a ł  16 -kę  n a  B u d a ­
p e s z t: F o ł ty n .  K o s tk a , H a jn iis z , 
G m o c h , J a n d u d a , K a »a n , 
B la u t .  N ie ro b a , S u ska , G a łce «  
k a , M u& e a ie k , F a b e r ,  W il ir n .  
L u b a ń s k ii,  S z o ity s ik  i  K a s ­
p r z y k .

W  T Y M  S A M Y M  D N IU  na 
S ta d io n ie  O l im p i js k im  w e  
W ro c ła w iu  nasze „ O R L Ę T A ”  

g ra ć  b ę d ą  z  I - l . ig o w ą  d r u ż y n ą  
b u łg a rs k ą  M A R E K  S ta ń k ę  D y ­
m it r o w .  D o  W ro c ła w ia  p o w o ­
ła n o  m . in .  G A C K Ę . G Z E L A , 
K IE L C  A  ze S zcze c in a  o ra z  
F O L B R Y C H T A  o d b y w a ją c e g o  
s łu ż b ę  w o js k o w ą  w  B y d g o ­
szczy .

T ren!

G w a rd ia  
Ł K S  —  S ta l 
Pogoń —  O dra  
R uch  —  L e g ia  
S z o m b ie rk i —  A rk o n ia  
Z a g łęb ie  —  G ó rn ik

n ie m  p i łk i  i  o d s y ła n ie m  je j d o  czas m eczu 
k o le g ó w  w  a ta ku . Dość p o w ie ­
d z ieć , że w  d ru g ie j części m e ­
czu O dra  w y tw o rz y ła  pod 
b ra m k ą  F rąszczaka  za led w ie  
d w ie  groźne  s y tua c je .

W  ZE S P O LE  zw yc ię zcó w  n a j 
le p ie j zagra ła  l in ia  obrony . 
T ru d n o  w ła ś c iw ie  w y ró ż n ić  ko  
goś z te j fo rm a c ji.  W szyscy 
g ra l i  bezb łędn ie , a F IA Ł K O W ­
S K I  chyba  na ża dn ym  z d o ­
tychczas  rozegranych  p rzez sie 
b ie  m eczów  n ie  w y ła p a ł g łow ą  
t y lu  p iłe k  co w c z o ra j. D u e t 
K IE L E C  —  G A C K A  b y ł g łó w

P o lo n ią  i  O drą. 

A n d rze j M A R T Y N A

U n ia  —  W is ła 1:0

T A B E L A
1. G ó rn ik 27:9 38:16
2. L eg ia 25:11 37:22
3. Za g łęb ie 23:13 36:28
4. O dra 21:13 28:17
5. S z o m b ie rk i 19:17 32:24
6. R uch 18:18 27:26
7. G w a rd ia 18:18 22:27
8. P o lon ia 17:17 26:26
9. Ł K S 17:19 20:27

10. S ta l 16:20 22:27
11. P O G O ft 14:22 20:26
12. U n ia 13:23 31:42
13. A R K O N IA 11:25 21:32
14. W is ła 11:25 12:32

Świetna forma Zielińskiego

Jarema mistrzem Szczecina
K O L A R Z E  r o z e g r a l i  i i  e l i m i n a c j ę  o  m i s t r z o -

B Y Ł  T O  W Y Ś C IG  IN D Y W ID U A L N Y  N A  C Z A S . 
M IS T R Z O W S K I T Y T U Ł  Z D O B Y Ł  K O L A R Z  L Z S  S Z C Z E C IN  — J A ­
R E M A , K T Ó R Y  P O  D W Ó C H  E L IM IN A C J A C H  ...................... -
N A J L E P S Z Y  C Z A S . U Z Y S K A Ł Ł Ą C Z N Y

JMIE JE S T  2 L E

P O  w c z o ra js z e j n ie d z ie li,  k ib ic e  szczecińscy z a c ie ra ją c  ręce, 
Z za do w o le n ie m  m ó w ią : „N ie  je s t  ź le !” . Pogoń u trz y m a ła  się 
n a  11 m ie js c u  to ta b e li,  A rk o n ia  o p u śc iła  w reszc ie  o s ta tn ią  
lo k a tę , p rz e k a z u ją c  „c z e rw o n ą  la ta rn ię ”  k ra k o w s k ie j W iś le . 
P o r to w c y  k o n s e k w e n tn ie  re a liz u ją  s w ó j p la n  p o le g a ją c y  na  
'^d ob yc iu  m a k s y m a ln e j l ic z b y  p u n k tó w  na w ła s n y m  boisku , 
A rk o n ia  w  d w óch  o s ta tn ic h  s p o tk a n ia c h  u z b ie ra ła  t r z y  p u n k ty  
|  Zak  z a pe w n ia  t re n e r  Ż y w o tk o , w ca le  n ie  za m ie rza  na  ty m  
pop rzes tać . Z  każdą  n ie d z ie lą  ro z g ry w k i e k s tra k la s y  s ta ją  się  
liu ięc co raz  c iekaw sze. N a  czele ta b e li —  p ozo rn ie  bez z m ia n ; 
p ó r n ik  w y g ra ł z  Z a g łę b ie m  u trz y m u ją c  p ie rw s z ą  lo ka tę , a le  
»»o d s k o c z y ł”  od L e g ii o d w a  p u n k ty . C zyżb y  d ru ż y n ie  P o h la  
j id a ia  s ię  s z tuka  zd o b yc ia  ty tu łu  m is trz a  P o ls k i w  ro k u  p a ­
rz y s ty m ?  J a k  dotychczas  —  G ó rn ik  z d o b y w a ł t y t u ły  je d y n ie  
¡¡to la ta c h  n ie p a rz y s ty c h .

| t T O  S IE J E  —  T E N  Z B IE R A

N A  B A S E N IE  w  S ta rg a rd z ie  p ły w a c y  N e p tu n a  i  A r k o n i i  
W y w a lc z y l i aw an s d ó  k la s y  w y d z ie lo n e j. O  ile  z w y c ię s tw o  
z a w o d n ik ó w  N e p tu n a  b y ło  ra c z e j przesądzone, o ty le  c ie k ą -  
Jotę za p o w ia d a ła  się w a lk a  o d ru g ą  p re m io w a n ą  lo ka tę  po -  
fn ię d z y  p ły w a k a m i A r k o n i i  i  S ta r tu  Łódź . O byduńe  d ru ż y n y  
'pz ly „ le b  w  łe b ” , a  o a w an s ie  z a de cydo w a ła  d o p ie ro  s z ta ie ta  
i  x  200 rn. W o jc ie c h o w s k i n a  o s ta tn ie j z m ia n ie  p o p ły n ą ł w spa

n ia le  i  g łó w n ie  d z ię k i n ie m u  A rk o n ia  w  ro k u  p rz y s z ły m  bę­
dz ie  w a lc z y ła  w  g ro n ie  n a jle p szych  d ru ż y n  k ra jo w y c h . O by  
t y lk o  n ie  b y ł to  p o b y t je d n o ro c z n y  w  e k s tra k la s ie . G ra tu lu je ­
m y  tre n e ro m  i  z a w o d n ik o m  N e p tu n a  i  A rk o n ii .  Sukces to  o l­
b rz y m i.

T A J E M N IC A  Z IE L IŃ S K IE G O

S Y M P A T Y C Y  k o la rs tw a  e m o c jo n o w a li s ię  w c z o ra j s ta r te m  
asa a tu tow ego  p o ls k ic h  szosow ców  —  R a jm u n d a  Z IE L IŃ ­
S K IE G O  w  I I  e l im in a c j i  do  k o la rs k ic h  m is trz o s tw  Szczecina. 
J a k  w iadom o, Z ie liń s k i p rze spa ł podczas I  e lim in a c ji uc ieczkę  
t rz e c h  sw o ich  k o le g ó w  i  p rz y b y ł n a  m e tę  ja k o  c z w a rty  ze 
s tra tą  3 m in u t i  1 sekundy. C ie k a w e  w ię c  by ło , czy zd o ła  od ­
ro b ić  w  jeżdz ie  in d y w id u a ln e j na  czas (42 km ) ró żn icę  o w ych  
3 m in u t. O d s ta r tu  do m e ty  je c h a liś m y  w c z o ra j sam ochodem  
za. ty m  w s p a n ia ły m  z a w o d n ik ie m . Z  n ie d o w ie rz a n ie m  p a t rz y ł  
k ie ro w c a  re d a k c y jn e j „ W arszauyy ”  na  s trz a łk ę  szybkośc iom ie ­
rza : Z ie liń s k i na  p e w n y c h  o d c in ka ch  t ra s y  je c h a ł z  szybkoś­
c ią  60 k m  na g o d z in ę !!! N ie  d z iw im y  s ię  w ię c , d laczego  n a  z g ru  
p o w a n iu  k a d ry  n a ro d o w e j p rze d  te g o ro cznym  W y ś c ig ie m  P o­
k o ju  Z ie liń s k i ro z g ro m ił w p ro s t w s z y s tk ic h  s w o ich  ko leg ó w  
w  je żdz ie  na  czas.

W  R O Z M O W IE  na  te m a t sw o ich  szans w  teg o ro czne j ba ta ­
l i i  na tra s ie  P— W — B , p an  R a jm u n d  z ro b ił ta je m n ic z ą  m inę , 
a po  c h w il i  o d p o w ie d z ia ł: „W  ty m  ro k u  p o ja d ę  tro c h ę  inacze j 
n iż  z w y k le ” . N a czym  je d n a k  po lega  o w a  ta je m n ic a , p rze ko ­
n a m y  s ię  d op ie ro  podczas W ie lk ie g o  W yśc igu , a  sym p a ty c z ­
n em u  k o la rz o w i z  N o w o g a rd u t ż y c z y m y  pow odzen ia . B ędziem y  
¥trz y m a li k c iu k i’ \  K O R N E R

D O S K O N A Ł Ą  fo rm ę  zapre­
ze n to w a ł R a jm u n d  Z ie liń s k i 
zdecydow an ie  w y g ry w a ją c  
w c zo ra jszy  w yśc ig . W  o gó ln e j 
p u n k ta c ji z a ją ł on je d n a k  do ­
p ie ro  trz e c ie  m ie jsce , gdyż  w  
e lim in a c ji s t ra c ił do zw yc ię zcy  
ponad 3 m in u ty .

S E N IO R Z Y  s ta r to w a li na d y  
s tans ie  40 k m , a ju n io r z y  m ie ­
l i  do p o ko n a n ia  tra sę  d ług o śc i 
20 km .

A  O T O  z w y c ię z c y :  s e n io r z y  — 1) 
Z IE L I Ń S K I  1,01,40, 2) J a re m a
1,04,10, 3) P o le w ia k  1,04,28, 4) F a l i -  
g o w s k i 1,05,31. 5) S t u m p f  1,05,52.

W  o g ó ln e j p u n k t a c j i :  i )  J a re m a  
(L Z S  S zcz.) 4,09,27, 2) P o le w ia k  (L Z S  
N o w o g a rd )  4,09,45, 3) Z ie l iń s k i
1.09,58, 4. P ra s e k  (L Z S  S ta rg a rd )
4,11,29, 5) F a ł ig o w s k i  (O g n iw o )
4,14,35.

J U N IO R Z Y  —  1) Z a łę c k i  0,35,57, 2) 
B u c z y k  0,35,57, 3) R y k -a c z e w s k i
0,37,17.

T y t u ł  m is t rz a  S z c z e c in a  z d o b y ł 
Z a łę c k i  (C z a rn i)  2,10,42 p r z e d  B u c z y  
k ie m  (O g n iw o )  2,10,42 i  R y k a c z e w -  
s k im  (C z a r n i)  2,12,02. (p )

F u  T & T € %  

7-9-ÎS-44-45-47  
(4)
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i l o z n e  a

W E Z M Ę  w  d z ie rż a w ę  
p a s ie k i,  w z g l.  k i l k a  u l i .  
T e l.  362-30, g o d z . 9— 16.

3187-G

K U P I Ę  p rz y c z e p ę  d w u ­
k o ło w ą  do  s a m o c h o d u  
o s o b o w e g o  „W a rs z a w a ” , 
ł e l .  466-19, g o d z . 7—16.

3188-G

B Ł Y S K A W IC Z N IE  p rz e  
ś le m y  k r a jo w e  a d re s y  
m a t r y m o n ia ln e  — „ V e ­
n u s ” , K o s z a l in ,  O d ro d z ę  
n ia  6. In fo r m a c je  — 10 
zl z n a c z k a m i.

850- K

P R Z Y J M Ę  o p ie k u n k ę  do  
d z ie c k a  2 - le ta iie g o , u l. 
M a lc z e w s k ie g o  l« d —6.

3189-G
P O T R Z E B N A  p o m o c  d o  
m o w a  d o  d z ie c k a , u l.  
K o n o p n ic k ie j  39—3. W  a 
r a n k i  d o  u z g o d n ie n ia , 
g o d z . 16— 18. 3188-G

£ lZ & .

C E G Ł Ę  r o z b ió r k o w ą ,  o -  
k o ło  4 800 s z tu k , s p rz e ­
d a m . W ie lk a  24—9.

3191- G
S A M O C H Ó D  „ S k o d a  
O e ta v ia ”  p o  m a ły m  
p rz e b ie g u , s p rz e d a m , u h  
Ż w i r k i  i  W ig u r y  20— 1, 
p o  g o d z . 16.

3192- G
S I L N I K  m o to c y k lo w y  
„ J a w a ”  350, s ta n  b a rd z o  
d o b r y ,  s p rz e d a m . Szcze 
e in ,  K o z io r o w s k ie g o  la — 
6. 3193-G
M O T O C Y K L  W F M , sp rze  
d a m . S ta n  b a rd z o  d o b ­
ry ^  u l.  P o c z to w a  8—13. 
o d  go dz . 16. 3194-G

M O T O C Y K L  W F M  W 
b a rd z o  d o b r y m  s ta n ie , 
s p rz e d a m . Ż e le c h o w o , 
K r u c z a  13— 1. 3195-G

M O T O R O W E R  „ S im ­
so n ” , s ta n  id e a ln y ,  sp rze  
d a m . S z c z e c in , N o a k o w  
s k ie g o  23— 1. 3196-G

S A M O C H Ó D  „ C i t r o e n ”  
z c z ę ś c ia m i z a m ie n n y ­
m i,  s p rz e d a m . W a r y ń ­
s k ie g o  23. 3197-G
D W U L E T N IĄ  k la c z  (ż re  
b a k a ) , s p rz e d a m . K r z e -  
k o w o , W ą s o w s k ie g o  4, 
A n to n i  M a l in o w s k i .

S A M O C H Ó D  P —70, sp rze  
d a m . H e rb o w a  13— 1, p o  
go dz . 19.30. 3199-G
M A Ł E , s y ja m s k ie  k o t k i,  
s p rz e d a m , u l .  W ie lk o p o l 
Ska 32—4. 3200-G
M A S Z Y N Ę  d o  s z y c ia  z 
g w a ra n c ją ,  r a d io  „ R a p ­
s o d ia ”  ze s to l ik ie m ,  k u  
c l ie n k ę  g a z o w ą  z p ie k a r  
n ik ie m  — s p rz e d a m . M a  
z u rs k a  7— 16. 3201-G
S K U T E R  „ L a m b r s t t a ” , 
s ta n  id e a ln y  — s p rz e ­
d a m . T e l.  36-252 d o  godz. 
15. 3202-G
A M E R Y K A N K Ę  d w u ­
o s o b o w ą , s p rz e d a m . L i ­
m a n o w s k ie g o  3—3, od  
go dz . 16.

3203-G
S A M O C H Ó D  o s o b o w y  
„ A d le r ” , p o  k a p i ta ln y m  
r e m o n c ie  z a m ie n ię  na  
s k u te r  175 lu b  s p rz e ­
d a m . S zc z e c in  -  Z d r o je ,  
te l.  32-266.

3005-G
M O T O C Y K L  „ J a w a ”  
175, s p rz e d a m . W ia d o ­
m o ś ć : N ie p o d le g ło ś c i
15— 13. 3204-G

T R Z Y  p o k o je ,  k u c h n ia ,  
p ie c e , ga z , w  S z cze c in ie , 
z a m ie n ię  n a  m n ie js z e  
m ie s z k a n ie  k o ło  W a r ­
s z a w !'. S z c z e c in , u l.  
R o o s e v e lta  52— 5.

3205- G
T R Z Y  d u ż e  p o k o je  z w y  
g o d a m i, c. o ., g a ra ż  w  
ś ró d m ie ś c iu ,  z a m ie n ię  
n a  p o d o b n e , p rz e z n a c z o  
n e  d o  s p rz e d a ż y . T e l. 
473-12, g o d z . 16— 21.

3206- G
L E K A R K A  p o s z u k u je  
p o k o ju  s u b lo k a to r s k ie ­
go , u m e b lo w a n e g o , n a j­
c h ę tn ie j  z e. o. O fe r ty :  
B iu r o  O g ło sze ń , p l .  H o ! 
d u  P r u s k ie g o  8 n a  n r  
302. 3207-G

17 k w ie tn ia  1964 r .  z m a rł

Mgr Henryk Kański
oddany m łodz ieży  b y ły  

d łu g o le tn i D y re k to r  L ic e u m  O gó l- 
nokszt. im . M ieszka  I  w  Szczecinie. 
W y ra z y  w sp ó łczuc ia  R odz in ie  Z m a r 
lego

s k ł a d a j ą

D y re k c ja , G ro no  N auczyc ie lsk ie , 
K o m ite t  Rodź. i  m łodz ież 

L ic e u m  O gó lnokszt. im . M ieszka  I  
w  Szczecinie.

D n ia  17.1V.1964 r .  po c ię ż k ie j 
cho rob ie  z m a rł

M g r fil.

Beirn/k Kański
d y re k to r  K oresp on d en cy jn eg o  L i ­
ceum  O gó lnokszta łcącego  w  Szcze­

c in ie .

W  Z m a r ły m  tra c im y  o fia rn e g o  i 
zasłużonego pedagoga, d łu g o le tn ie ­
go w yc h o w a w c ę  m łod z ie ży  i  g o rą ­
cego je j  p rz y ja c ie la .

Cześć Jego pam ięc i!

W y ra z y  g łębokiego  w spó łczuc ia  
R o d z in ie  Z m a rłeg o  s k ła d a ją

R A D A  P E D A G O G IC Z N A  
i  U C Z N IO W IE

K oresp on d en cy jn eg o  L ic e u m  
O gó lnokszta łcącego  w  Szcze­

c in ie .
1010-K

D W A  p o k o je  (31 m  k w .) ,
k o m fo r t ,  n o w e  b u d o w ­
n ic tw o ,  ś ró d m ie ś c ie ,  za 
m ie n ię  n a  3 p o k o je  o k o  
ło  50 m  k w .  z  k u c h n ią , 
ła z ie n k ą , c. o. T e l.  355- 
12. 3208-G
W Y N A J M Ę  p o k ó j  z 
c .o ., w ła s n o ś c io w y , na  

T e ł .  343-17, g o d z . 
13—15. 3209-G
D W A  p o k o je , k u c h n ia ,  
ła z ie n k a  i  o g r ó d e k  w  
P o d ju c h a c h , z a m ie n ię  na  
k a w a le r k ę  w  ś r ó d m ie ­
ś c iu . P ia s tó w  44—10, 
g o d z . 15—16. 3210-G
W 'V N A J M Ę  w s p ó ln y  p o  
k ó j  2 s ta rs z y m  p a n o m . 
K r .  J a d w ig i  2—26.

3211- G
M A Ł Ż E Ń S T W O  p o s z u ­
k u je  p o k o ju  s u b lo k a to r  
s k ie g o . Z g ło s z e n ia : te l.  
710-54, g o d z . 19—22.

3212- G
R Z E M IE Ś L N IK  p o s z u k u  
je  2 p o k o i,  k u c h n i  o ra z  
lo k a lu  n a  w a r s z ta t  w ła ­
s n o ś c io w y  lu b  w y n a j ­
m ie  p ó ł  d o m k u ,  m oże  
b y ć  n a  p rz e d m ie ś c iu .  
M o ż l iw o ś ć  w s p ó łp ra c y . 
O fe r ty  s k ła d a ć :  B iu r o  
O g ło s z e ń , p l.  H o łd u  P r u  
s k ie g o  8 n a  n r  304.

3213- G
R Y N A R Z  p ły w a ją c y  

(z  ż o n ą , be z  d z ie c i)  po  
s z o k u je  p o k o ju  s u b lo ­
k a to r s k ie g o  z  n ie k rę p u  
ją c y m  w e jś c ie m . W a ru n  
k i  d o  o m ó w ie n ia . T e l. 
442-61. 3215-G
P O K O J , k u c h n ia ,  sam o 
d z ie ln e , ś ró d m ie ś c ie , ł  
p ię t r o ,  z a m ie n ię  n a  2 
p o k o je . O fe r ty  s k ła d a ć : 
B iu r o  O g ło s z e ń , p ł.  
H o łd u  P r u s k ie g o  8 na  

305.
3214- G

M IE S Z K A N IE  d w u p o k o  
jo w e ,  d u ż e , z  w y g o d a ­
m i,  z a m ie n ię  n a  s a m o ­
d z ie ln e , je d n o p o k o jo w e  
7. w y g o d a m i w  ś ró d m ie ­
ś c iu , n a jc h ę tn ie j  n o w e  
b u d o w n ic tw o .  T e l.  375- 
78, o d  g o d z . 19.

3216-G
P R A C O W N IC A  u m y s io -  

p e s z u k u je  p o k o ju  
s u b lo k a to r s k ie g o  w  ś ró d  
m ie ś c iu ,  m o ż e  b y ć  bez 
m e b li .  T e ł.  709-57, od  
g o d z . 7—9. 3217-G
D W A  p o k o je  z k u c h n io  
w  S z c z e c in ie , z a m ie n ię  
n a  ró w n o rz ę d n e  w  S w i 
n o u jś c iu .  S zcze c i« , O b r. 
S ta l in g ra d u  24— 11 b.

3218-G
D O M , z a b u d o w a n ia , o - 
g ró d  —  1 h a , z a m ie n ię  
n a  2—3 p o k o je  w  Szcze 
c in ie ,  ś ró d m ie ś c ie . Szcze 
c in  -  S ła w o c ie s z e , R o z ­
d ro ż e  3, s t. k o l .  Z d u n o ­
w o . 3219-G

S T A N IS Ł A W  G IE C  zgu
b i ł  p rz e p u s tk ę , w y d a n ą  
p rz e z  S to c z n ię  S zcze c in  
Ską. 3220-G
Z G U B IO N O  k w i t  k o m i­
s o w y  n r  121, w y d a n y  
p rz e z  P H D  „ J u b i le r ”  w  
S z c z e c in ie . 3221-G
Z O F IA  W U J C 1 K  z g u b i­
ła  le g i ty m a c ję  s tu d e n ­
c k ą , w y d a n ą  p rz e z  
P A M . 3223-G
Z G U B IO N O  p ie c z ą tk ę  o 
t r e ś c i :  „ Z a k ła d  E le k t r o ­
in s ta la c y jn y  „ E le k t r o ­
te c h n ik a ” , S ta n is ła w  
K r a w c z y k ,  S zczec in^  u l. 
M a z u rs k a  N r  22, te l.  
82-49” ,d o k u m e n ta c ję  te c h  
n ic z n ą  R E D P  w  S ta rg a r  
d z ie  o ra z  r a c h u n k i  za 
m a te r ia ły  e le k t r y c z n e  z 
1962 i  1963 r .  U c z c iw e ­
g o  z n a la z c ę  p ro s z ę  < 
z w r o t  za w y n a g ro d z ę  
n ie m : u l .  M o c z y ń s k ie g o  
9a w  S z cze c in ie .

L U C J I  D A U K S Z A  s k ra  
d  z io ń  o  le g i ty m a c ję  s tu  
c ie n c k ą , w y d a n ą  p rz e z  
P A M . 3224-G
S K R A D Z IO N O  p ie c z ą t­
k ę  o t r e ś e i:  J u l ia  M ag a  
la ,  fe le z .-m e d . 630.

3226-G

D Y R E K C J A  

M IE J S K IC H  H O T E L I 

w  S z c z e c in ie ,

A l .  W . P o ls k ie g o  49

(w e jś c ie od  J a g ie ł-

lo ń s k ie j ) p r z y jm u je

Z g ło sze n ia p o k o i na

k w a te r y p ry w a tn e

d la  g o ś c i h o te lo w y c h .

1008-K

P O L S K I —  „ D r z e w a  u m ie r a ją  s to  
ją c ”  g . 19.30; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — 
n ie c z y n n y ;  O P E R E T K A  —  „ C io t k a  
K a r o la ”  g . 19.15.

K O S M O S  ( te l.  355-02) —  „ K o n ie c  n a ­
szeg o  ś w ia ta ”  g . 11, 14, 17, 20 —
p o i.  — o d  la t  16 ( p o n ie d z ia łe k  i  
w to r e k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  458-18)
— „ R a n n y  w  le s ie ”  g. 16, 18.30, 21
— p o i.  —  od  la t  16 ( p o n ie d z ia łe k
i  w to r e k ) ;  D E L F IN  ( te l .  468-78) — 
„ O t e l l o ”  g. 10.30, 13.15, 15.30, 18,
20.30 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  B A Ł ­
T Y K  ( te ł.  733-35) —  „ P r z e m y tn ik  
z P ie m o n tu ”  g . 11.10, 13.30, 15.30, 
18.10, 20.30 —  w ł . - f r .  —  o d  ła t  16 
( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  P O L O N IA  
( te l.  473-01) —  „ K r z y k  s t r a c h u ”  g. 
11, 13.30, 16, 38.15, 20.30 — a n g . — od  
la t  16 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  P IO  
N I  E R  ( te l.  475-02) —  „ P o d r ó ż  za
o c e a n ”  g . 11, 13, 15 — „ K a la p a ło ”  
g. 17 —  „ Z b r o d n ia r z  i  p a n n a ”  g. 
18.15, 20.15 — p o i.  — Od ła t  16 ( p o ­
n ie d z ia łe k  i  w to r e k ) ;  M U Z A  — n ie ­
c z y n n e ; P R O M IE Ń  —  „ T e le fo n  to  
w a r z y s k i”  g . 16, 18.10, 20.20 — U S A
— p a n o ra m . —  o d  l a t  16; F A L A  — 
„ K o le d z y ”  g . 17, 19:40 — ra d ź . — 
o d  ł a t  16; M A R S  —  „ G d z ie  je s t  ge  
n e r a ł”  g. 17, 19 —  p o i.  — o d  la t  
12; Ś W IT  ( S k o lw in )  —  „ P o w ie r n ik  
p a ń ”  g. 17.30, 19.30 — fe a n e . — od  
la t  12; S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )
— „ G w ia z d a  s z e ry fa ”  g . 17.3«, 19.30
— U S A  —  o d  la t  12.

R E P E R T U A R  K I N  —  » a  p o d s ta w ie  
in fo r m a c j i  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  — W o j.  P o l.  36
—  „ L o n d y n  w s p ó łc z e s n y ”  g. W—21.

J ć t u b y

13 M U Z  —  p l .  Ż o łn ie r z a  2 — w ie ­
c z ó r  p o e ty c k o - m u z y c z n y  z u d z ia ­
łe m  R e g in y  S m e n d z ia n k i g. 20 (Z a  
m e k , B ia ła  S a la ) ; S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  
— W o j.  P o l.  20 —  c z y n n y  o d  g . 15— 
23; P T T K  —  p r e le k c ja  „ z a g a d n ie ­
n ia  p o l i ty c z n o -g o s p o d a rc z e ”  g . 19 
(Z a m e k ) ;  D O M  K K  — P a r t y z a n tó w  
2 —  s p o tk a n ie  z k o le ja r z a m i „ P ie r w  
s i n a  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j”  g . 18.

M u z e u m

n ie c z y n n e .

E
K L I N I K A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  — 
U n i i  L u b e ls k ie j ;  I I  K L I N I K A  
C H IR . — P o m o rz a n y ; I I  K L I N I K A  
P O Ł O Ż N IC Z A  — P o m o rz a n y .

N R  4 —  W o j.  P o l.  14 — te l.  352-61; 
N R  5 — N a ru s z e w ic z a  I I  —  te l. 
462-36; N R  6 —  W o j.  P o l .  134 —  te l. 
451-97.

C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y :

A p te k i:  n r  18 ( G l in k i ) ,  n r  11 (D ą ­
b ie ) , n r  12 (P o d ju c h y ) .

T e l e w i z j a

P R O G R A M  S Z C Z E C IŃ S K I

16.55 — p r o g r a m  d n ia ,  17 — w ia d o ­
m o ś c i d z ie n n ik a  T V ,  17.05 — p r o ­
g r a m  d la  d z ie c i,  17.35 — m a g a z y n  
„ L u d z ie ,  z ie m ia ,  m o rz e ” , 18.05 — 
„ N a  p ó łk a c h  k s ię g a r s k ic h ” , 18.15 — 
„ F re g a ta  C K T E B E ” , 18:45 — k in o
k r ó t k ic h  f i lm ó w ,  19.20 —  m a g a z y n  
p o p . -n a u k o w y  „ E u r e k a ” , 19.50 —
„ D o b r a n o c  d z ie c io m ” , 20 — d z ie n ­
n i k  T V ,  20.30 te a t r  T V  ,¿ K u g la rz e ” . 
21.50 —  w ia d o m o ś e i d z ie n n ik a  T V ,
21.55 — p r o g r a m  n a  ju t r o ,  m e lo d ia  
n a  D O B R A N O C .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

16 — w id o w is k o  d la  d z ie c i od  Ja t 
10, 18 — o m ó w ie n ie  p ro g r a m u ,  18.10 
— u n iw e r s y te t  T V ,  38.50 — „ P o ­
z d r o w ie n ia  w ie c z o rn e  T V  d z ie c ię ­
c e j” , 19 — „ W  24 g o d z in y  p ó ź n ie j ” , 
19 25 — p ro g n o z a  p o g o d y , k r o n ik a ,  
p rz e g lą d  w y d a rz e ń ,  20 — d la  m i-

Nouijj num er 
„Przeglądu 
Zachodnio- 

Pomorskiego“
Im  b l iż e j  w s p ó łc z e s n o ś c i —  ty m  

b a r d z ie j a t r a k c y jn e  s ta ją  s ię  k o le j ­
n e  n u m e r y  „ P r z e g lą d u  Z a c h o d n io -  
P o m o rs k ie g o ” . W  n u m e rz e  6 <o- 
s ta tn i  z d a tą  r .  1963!) z w ra c a m y  
szcze g ó ln ą  u w a g ę  n a  a r t y k u ł  J . S ta 
n ie le w ie z a  p t .  „ Z  d z ie jó w  w a łk i  o 
z ie m ię  w e  w s c h o d n ic h  p o w ia ta c h  
P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  w  la ta c h  
1918-45” . Z  z a w a r ty c h  w  a r t y k u le  
d a n y c h  w y n ik a  n ie z b ic ie ,  że  m im o  
s to s o w a n y c h  n a jw y m y ś ln ie js z y c h  
fo r m  r e p re s j i  i  b e z p ra w ia  w ła s ­
n o ść  p o ls k a  « a  ty e b  z ie m ia c h  n ie  
t y l k o  n ie  z m a la ła , a le  w  r .  1945 b y ­
ła  n ie c o  w ię k s z a  n iż  w  r .  1618. W  
d z ia le  „ M a te r ia łó w ”  z n a jd u je m y  m . 
in .  d o s k o n a le  o p ra c o w a n e  p rz e z  
Z d z is ła w a  B o rz y c k ie g o  z e s ta w ie n ie , 
d a ją c e  o b ra z  h is to r i i  Z w ią z k u  W a l­
k i  M ło d y c h  n a  P o m o rz u  Z a c h o d n im  
w  t r u d n y c h  la ta c h  1945-48. B ib l io te ­
k a rz y  i  w s z y s tk ic h  m iło ś n ik ó w  
k s ią ż k i z a in te re s o w a ć  p o w in n a  p r a ­
ca  T . B ia łe c k ie g o  *> k s z ta łto w a n iu  
s ię  k s ię g o z b io ró w  b ib l io te k  p u b l ic z  
n y c h  n a szeg o  w o je w ó d z tw a  o d  w y ­
z w o le n ia  d o  r .  1962. S t . R y e h ł ik  p o ­
d a je  b . c ie k a w e  « lane z  g o s p o d a rk i 
k o m u n a ln e j Szezeeim a w  la ta c h  
1961-63. N u m e r  z a m y k a  b o g a ts z y  n iż  
z w y k le  d z ia ł  r e c e n z j i  i  o m ó w ie ń  o -  
ra z  „ B ib l io g r a f ia  w o j .  s z c z e c iń s k ie ­
g o  z z a k re s u  p r o b le m a ty k i  p rz e -  
s tr z e n n o -g e o g ra f ie a n e j”  A l i n y  O r ­
l iń s k ie j .  ( j)

Butelka piwa
n a r z ę d z i e m

z b r o d n i
S Z C Z E C IŃ S K I S ą d  P o w ia to w y  

ro z p a tr y w a ł  w  o s ta tn ic h  d n ia c h  
s p ra w ę  1 9 - łe tn ie g o  A n to n ie g o  S za t­
k o w s k ie g o  i  20-łe l  n i  eg o  A n d r z e ja  
L i tw in a  z M ie r z y n a  p o d  S ze ze c i- 
n e m . O d p o w ia d a li  o n i  za u d z ia ł  w  
b ó jc e , k tó r a  z a k o ń c z y ła  s ię  ś m ie r ­
c ią  H e n r y k a  P ie ń k o s a . J a k  w y n ik a  
z a k tu  o s k a rż e n ia , 3 m a ja  u b . r o k u  
H . P ie ń k o s , o d b y w a ją c y  w  S zcze c i­
n ie  s łu ż b ę  w o js k o w ą ,  w ra z  z k o le ­
gą  X  p o je c h a li  r o w e re m  n a  B e z rz e  
cze p o  z a k u p  a r t y k u łó w  ż y w n o ś c io ­
w y c h . P o  z a k u p ie  w y p i l i  p ó ł  l i t r a  
w ó d k i.  W  d ro d z e  p o w ro tn e j  z a t rz y  
m a l i  s ię  w  M ie r z y n ie  p r z y  k io s k u ,  
a b y  n a p ić  s ię  p iw a . W o k ó ł k io s k u  
s ta ła  z g r a ja  c h u l ig a n ó w ,  w ś ró d  n ic h  
A . S z a tk o w s k i i  A .  L i t w in .  T e n  o- 
s ta tn i  p o d s z e d ł d o  P ie ń k o s a  i  u d e  
r z y ł  g o  be z  p o w o d u  w  tw a r z .  W o ­
be c  p rz e w a ż a ją c y c h  s i ł  c h u l ig a ­
n ó w , ż o łn ie rz e  w s ie d li  n a  r o w e r y  
b y  u n ik n ą ć  d a ls z y c h  e k s c e s ó w  c h u ­
lig a n ó w . O d je ż d ż a ją c y c h  d o g o n il i  
L i t w in  i  S z a tk o w s k i w ła s n y m i r o ­
w e r a m i z a g ra d z a ją c  im  d ro g ę . S za ł 
k o w s k i w y r w a ł  z  k ie s z e n i P ie ń k o s a  
b u te lk ę  p iw a  i  k i l k a k r o t n ie  u d e ­
r z y ł  n ią  P ie ń k o s a  w  g ło w ę . N a p a d ­
n ię ty  o s u n ą ł s ię  be z  p r z y to m n o ś c i 
n a  z ie m ię . J a k  s ię  p ó ź n ie j o k a z a ło , 
d o z n a ł o n  w y le w u  k r w i  i  ta k  c ię ż  
k ic h  o b ra ż e ń  g ło w y ,  że w k ró tc e  
z m a r ł w  s z p ita lu .

Sąd p o d  p r z e w o d n ic tw e m  sę d z ie ­
go  B . K o c z o ro w s k ie g o  w y m ie r z y ł  
S z a tk o w s k ie m u  k a r ę  7 la t ,  a  L i t w i ­
n o w i —  3 ła t  w ię z ie n ia , ( y )

I ł e p o r i e r
z « r o o 4osc/crf
W C Z O R A J  n a  A l .  W o js k a  P o l*  

s k ie g o  o b o k  p o s e s ji 46 E d w a r d  N *  
—  p ro w a d z ą c  m o to c y k l  m - h i  „ J u *  
n a k ”  z p rz y c z e p ą  u d e r z y ł ,  o  rz e c  h o -  
d zą cą  p rz e z  je z d n ię  z w ó z k ie m  dz ie l 
c ię c y m , I r e n ę  A . M a tk a  i d z ie c k o  
o d n io s ły  l e k k ie  o b ra ż e n ia  c ia ła «  
P rz y e z y n ę  w y p a d k u  biada K a m e n *  
d a  R u c h u  M O .

C IĘ Ż K I  d y ż u r  z a n o to w a ło  p o g o td  
w ie  r a tu n k o w e :  23« w e z w a ń , w  t y m  
d u ż o  w y p a d k ó w  g r y p y .

K L IE N T Ó W  P D T  p r z y  A l .  N ie ­
p o d le g ło ś c i n ie m i le  u d e rz a  w id o k ! 
b r u d n y c h  s z y b  w y s ta w o w y c h .  W io ­
sna w  p e łn i  1 w  c z y s ty c h  s z y b a c h ’ 
s ło ń c e  ła d n ie j  b y  s ię  © db ija łc fe  
p ro szę  d y r e k c j i .  ,

(» P i

Ogólnopolski 
Zjazd PZliTS

obraduje
w Szczecinie

D Z IŚ  w  Z a m k u  K s ią żą t P o­
m o rs k ic h  r  o * począ ł obrady,
X IV  W a ln y  Z ja z d  P o lsk iego  
Z w ią z k u  In ż y n ie ró w  i  T e c h n i­
k ó w  S an ita rn y c h , je d n e j ze spd 
c ja lis ty c z n y c h  o rg a n iz a c ji N O T . 
Z ja z d  będzie  m ia ł * szczególn ie 
u ro c z y s ty  c h a ra k te r, gdyż 
P Z liT S  obchodzi w  ty m  ro b «  
40-lec ie  d z ia ła ln o śc i.

Z w o ła n ie  ogó lnopolskiego ' 
z jaadu do S zczecina je s t  dow o  
dem  u zna n ia  d la  a k ty w n e j p ra  
cy  szczecińskiego ś ro d ow iska  
techn icznego.

W a ln y  Z ja z d  P Z liT S , k tó r y 1 
t rw a ć  będzie  d z iś  i  ju t r o  doko 
na oceny p ra c y  Z w ią z k u  w  
o s ta tn ich  ła ta c h  i  w y b ie rz e  no 
w e  w ła d ze  c e n tra ln e .

Jeszcze dziś

W YPEŁNIJ
i wyślij kupon

„Mister
Szczecina-1963“

ło ś n ik ó w  f i lm u  „ B ie d n i  u m ie r a ją  
w c z e ś n ie j” , 21.35 —  „ C z a r n y  k a n a ł” , 
21.55 — f i l m  d o k u m e n ta ln y ,  22.15 — 
k r o n ik a .

W T O R E K

9.59 — g im n a s ty k a  d la  w s z y s tk ic h ,  
16 —  k r o n ik a ,  16.56 — f i l m  p o i.  „ Z u  
za n n a  i  c h ło p c y ” , 12.85 —  „ P r z y g o ­
d y  R o b in  H o o d a ”  ( X  część); 12.35 — 
te s t, 13.30 — f i lm  „P a n n a  de  S c u - 
c łc ry ” , 15.30 — w id o w is k o  d la  d z ie ­
c i od l a t  6, 10.16 — o m ó w ie n ie  p r o ­
g ra m u , 18.20 — u n iw e r s y te t  T V , 
18.40 — ty s ią c  w ia d o m o ś c i T V , 18.96
—  p o z d ro w ie n ia  w ie c z o rn e  T V  d z ie ­
c ię c e j,  19 —  „ M a r y n a r z  i  je g o  w y ­
k s z ta łc e n ie ” , 19.25 —  p ro g n o z a  p o ­
g o d y , k r o n ik a ,  p rz e g lą d  w y d a rz e ń , 
20 — o p o w ia d a n ie  K .  C a p e k 'a , 20.30
—  „W s p o m n ie n ia  o  k o m p o z y to rz e
H . E is le r ” , 21.15 — „ K a b a r e t y  s ię  
p r z e d s ta w ia ją ” , 21.45 — r e p o r ta ż  f i l  
m o w y  22.10 — k r o n ik a ,  22.20 —
m e cz  k o s z y k ó w k i  U S A  —  Z S R R .

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50; S E R ­
W IS  R Y B A C K I : 20.57.
14.36 —  p ie ś n i k o m p o z y to ró w  poJJ 
s k ic h ,  15.36 — d la  d z ie c i „ O b r a z k i  
ze ś w ia ta ” , 16.05 — h is to r ie  w  d u r, 
i  m o l l ,  16.30 — k w a d ra n s  p io s e n e k ; 
16.45 — „ M a ły  p ie s ” , 17 — „S z a fa  
g r a ” , 17.30 — p rz e g lą d  a k tu a ln o ś c i 
W y b rz e ż a , 17.50 —  fe l ie to n  w ie js k i ;  
18.30 —  k o m e n ta rz  a k tu a ln y ,  18.45 —• 
e k o n o m ic z n y  p r o b le m  ty g o d n ia ;  
19.05 — m u z y k a  i  a k tu a ln o ś c i,  39.35 
— r a d io w y  T e a t r  M ło d y c h ,  20.15 —: 
„ I n t e r w e n iu je m y ” , 20.25 —  „ O p o ­
w ie ś c i d w u d z ie s to la tk ó w ” , 20.45 -— 
w  ta n e c z n y m  r y tm ie ,  21 — z k r a ju  i  
ze ś w ia ta . 21.40 —  „S p o tk a n ie  z 
tw ó r c a m i p io s e n e k ” , 22 —  s łu c h o w i 
s k o  p o e ty c k ie  „ O d m ia n y  m iło ś c i ” , 
22.40 —  m is t r z o w s k ie  w y k o n a n ia
d z ie ł  m u z y k i  k la s y c z n e j i  r o m a n ­
ty c z n e j .  23.10 —  m u z y k a  ta n e czn a ^

Z B IG N IE W  C H U D Z IK
z g u b i ł  le g i ty m a c ję  u b e z  
p ie c z e n io w ą  n r  330340.

3225-G

R Y S Z A R D  W O J N IC K I
z g u b i ł  le g i ty m a c ję  u b e z  
p ie c z e n io w ą  n r  17821.

3227-G

Zarazi Zieleni Miejskie! zawiadamia,
że u s ta w ia n ie  w sze lk ie go  ro d z a ju  re k la m  i  ogłoszeń na z ie leńcach  m ie js k ic h

iasf sBieei®z&F®!<®si@

J A N U S Z  N O W A K O W ­
S K I  z g u b i ł  p rz e p u s tk ę  
s to c z n io w ą  n r  30965.

3228-G
Z O F IA  M A Ł E C K A  z g u ­
b i ła  le g i ty m a c ję  s z k o l­
n ą , w y d a n ą  p rze z  
O S S M . 3229-G
T E R E S A  N 1E R O D  z g u ­
b i ła  le g i ty m a c ję  s z k o l­
n ą , w y d a n ą  p rz e z  L ic .  
M e d y c z n e . 3230-G

M A R IA N N A  Ż U K O W ­
S K A  z g u b iła  le g i ty m a ­
c ję  s z k o ln ą , w y d a n ą  
p rz e z  T e c h n ik u m  Ł ą c z ­
n o ś c i. 3231-G

D N IA  17 bm . z g u b io n o  
p ie n ią d z e  z k o s m e ty c z ­
k ą  w  o k o l ic y  p l .  Ż o ł­
n ie rz a .  U c z c iw e g o  z n a ­

la z c ę  p ro s z ę  o  z w r o t  za 
w y n a g r o d z e n ie m : Z y g ­
m u n ta  S ta re g o  la —2.

3232- G
K A Z IM I E R Z  R A T A J ­
C Z A K  z g u b i ł  k s ią ż e c z ­
k ę  ż e g la rs k ą , w y d a n ą  
p rz e z  S U M , k s ią ż e c z k ę  
c e ln o -d e w iz o w ą  o ra z  
ś w ia d e c tw o  k u c h a rs k ie .

3233- G
S Z O F E R A , k t ó r y  o d w o ­
z i ł  z ie m n ia k i  z u l ic y  
F e lc z a k a  16— 1 n a  d z ia ł ­
k ę  z n a jd u ją c ą  s ię  p r z y  
u l.  B ia ło w ie s k ie j ,  p r o ­
szę o z w r o t  z o s ta w io n e j 
k u r t k i  c z a rn e j w  szo ­
fe rc e  ( z w r o t  w y n a g r o ­
dzę ). 3234-G
A N D R Z E J  J A S T R Z Ę B ­
S K I  z g u b i ł  le g i ty m a c ję  
s z k o ln ą , w y d a n ą  p rz e z

K O R E S P O N D E N C Y J N E
le k c je  ję z y k ó w  ob cych.- 
I n fo r m a c je :  W a rs z a w a
1, s k r .  68. 972-K
S T U D E N T  u d z ie la  k o r ę  
p e ty c j i ,  p r z y g o to w u je  
d o  e g z a m in ó w  w  z a k r e ­
s ie  s z k o ły  p o d s ta w o w e j 
i  ś r e d n ie j.  K o n w e rs a ­
c je  ję z y k a  ro s y js k ie g o .-  
T e l.  364-48. 3185-G
M A G IS T E R  u d z ie l i  k o - ' 
r e p e ty c j i  z m a te m a ty k i .  
O fe r ty  s k ła d a ć : B iu r o  
O g ło sze ń , p l.  H o łd u  P r ą  
s k ie g o  8 n a  n r  303.

W Y D A W C A ; S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  I  A D M IN IS T R A C J A ;  S z c z e c in , p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8; re d a g u je  k o le g iu m . T E L E ­
F O N Y ; c e n tr a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p ca  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428:33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 (w e w n . 51); d z ia ł 
m ie js k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  427-77; d z ia ł łą c z n o ś c i z  c z y te ln ik a m i 450-21; d z ia ł s p o r to w y  427-77; B iu t fo  O g ło sze ń  344-44; r e d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is y  
425-14, W s z e lk ic h  in f o r m a c j i  w  s p r a w ie  p r e n u m e r a ty  u d z ie la ją  p la c ó w k i  „ R u c h u ”  i  P o c z ty .  S z c z e c iń s k ie  Z a k ła d y  G r a f ic z n e  F -1



STRONA 8K __________
„Wiosna orkiestr“ w rekordowej obsadzie

INWAZJA MUZYKÓW i MELOMANÓW
na „Kaskadą

O D  D Z IS IE J S Z E G O  p o p o łu d n ia  przez cz te ry  d n i „K a ś k a  
d a ”  z a m ie n i się w  m ie jsce  s p o tk a ń  m u z y k ó w  i  m e lom anów . 
Z a czyna m y b ow iem  naszą „W IO S N Ę  O R K IE S T R -6 4 ”  w  re ­

k o rd o w e j i d o b o ro w e j obsadzie. W  fe s t iw a lu  o rk ie s tr  i  s o li­
s tó w  w e źm ie  u d z ia ł 19 zespo łów  m u zyczn ych , re p re z e n tu ­
ją c y c h  7 lo k a l i g a s tro n om icznych  i  6 k lu b ó w . Z g ło s iło  się 
także  7 zespo łów  a k tu a ln ie  n ig d z ie  n ie  z a tru d n io n y c h . Na 
k o n k u rs o w e j es trad z ie  stance 104 m u z y k ó w  i  p iose n ka rzy . 
Jest to  znaczny postęp w  p o ró w n a n iu  do ro k u  ub ieg łego , 
k ie d y  to  b ra ło  u d z ia ł 15 zespo łów  m uzycznych , s k u p ia ją ­
cych  ok. 80 in s tru m e n ta l is tó w  i  p iose n ka rzy . D użą  sa tys fa k  
c ję  s p ra w ił o rg a n iz a to ro m  fa k t ,  iż  po ra z  p ie rw s z y  w  ty m  

'ro k u  s ta ją  do k o n k u rs u  zespoły z te re n u  w o je w ó d z tw a . 
M a m y  nadzie ję , że liczb a  zespo łów  te re n o w y c h  będzie z 
ro k u  na ro k  ros ła .

W Y N IK I  u b ie g ło roczn e j „W io s n y  O rk ie s tr ”  s ta ły  się n ie  
ty lk o  p od s taw ą  do  o ż y w io n e j d y s k u s ji w ś ród  z a in te re s o - 

-w a n y c h , a le  s ta n o w iły  także  re a ln y  w y k ła d n ik  m o ż liw o ś ­
c i i  w a rto ś c i poszczegó lnych  zespo łów . W y n ik i im p re z y  Za­
w a ż y ły  na angażach —  m a ło  tego —  zespo ły  b ardzo  często 

• re k la m o w a ły  się ja k o  la u re a c i naszej im p re z y .

M ies iące , k tó re  d z ie lą  nas od u b ie g ło roczn ych  spotkań, 
b y ły  d la  n ie k tó ry c h  zespo łów  ro z ry w k o w y c h  S zczecina o k re  
sem d użych  zm ian  i  p e w n y c h  w a hn ię ć  fo rm y . W  k i lk u  
p rz y p a d k a c h  zaob se rw o w a liśm y  k lasyczne  z ja w is k o  „s p o ­
czyw a n ia  na la u ra c h ” . S p o tk a liś m y  się także  z fa k ta m i n ie ­
bezp iecznego o b ja w u  m e g a lo m a n ii —  w y g ó ro w a n y c h  a m b i­
c j i ,  n ie  p ozosta jących  bez .w p ły w u  na a rty s ty c z n e  o b li­
cze zespołu  —  i gestów  o brażo nych  p r im a b a le r in .

Czego o czeku je m y od tegorocznego p rzeg lądu?  Będzie  to  
na pew no k o n fro n ta c ja  s il i  m o ż liw o ś c i u czes tn ików , ty m  
b a rd z ie j, iż  zb liża  się p ra c o w ity  sezon le tn i (W ybrzeże!). 
N ie  u lega  w ą tp liw o ś c i, że „W io s n a ”  —  to  w  ja k im ś  sensie 
m uzyczna  g ie łda  i  f a k t  ten  p o w in ie n  być  w y k o rz y s ta n y  
z a ró w n o  p rzez m u z y k ó w  ja k  i  p rzez k o n tra h e n tó w . Im p re ­
za będzie  także  sp o tka n ie m  m u z y k ó w  na p łaszczyźn ie  to ­
w a rz y s k ie j i  o kaz ją  do w y m ia n y  dośw iadczeń  i  sądów. B ę­
dz ie  ró w n ie ż  doskona łą  im p re zą  ro z ry w k o w ą , k tó re j 
u czes tn icy  zna jdą  p rz y je m n o ś ć  w  m u z y k o w a n iu , a w id z o ­
w ie  —  w  s łuchan iu .

M A R E K  D O N A T  
E. W IT U S Z Y Ń S K I

PS. W  nasze j Im p re z ie  o bok  m u z y k ó w  i  p io se n ka rzy  zo­
b aczym y  także  p a ry  taneczne  P o lsk iego  K lu b u  Tanecznego 
i  m o d e lk i M H D  O dzieżą i  O bu w ie m , k tó re  za de m o ns tru ją  
p ub lic z n o ś c i na jnow sze  fa so n y  m odnego o b u w ia  i  s tro jó w  
w io s e n n o -le tn ic h .

Dla wygody 
budowlanych

Hurtownia 
w  miniaturze

M IA S T U  p r z y b y ła  n o w a , in te r e ­
s u ją c a  p la c ó w k a .  S ta r a n ie m  S zcze ­
c iń s k ie j  C e n t r a l i  M a te r ia łó w  B u d o ­
w la n y c h  u r u c h o m io n o  ta k  p o tr z e b  
n y  i  o d  d a w n a  o c z e k iw a n y  „O S K O  
D E K  IN F O R M A C J I  O M A T E R IA -  
.Ł A C H  B U D O W L A N Y C H ” .

W  n o w o c z e s n y m  i  e s te ty c z n ie  u -  
r z ą d z o n y n t  w n ę tr z u  z a p r o je k to w a ­
n y m  p rz e z  in ż .  A .  K O R Z E N IO W ­
S K IE G O , z g ro m a d z o n o  c a ły  a s o r ­
t y m e n t  m a te r ia łó w ,  k tó r y m  a k t u ­
a ln ie  d y s p o n u je  n a sz  p r z e m y s ł b u  
do .W la n y . Z n a jd u ją  s ię  t u  w  d u ż y m  
w y b o rz e  k o lo ro w e  p ły t k i  P C W , o z ­
d o b n e  w y k ła d z in y ,  s z k ło  b u d o w la ­
n e ,  m a te r ia ły  iz o la c y jn e ,  tw o r z y w a  
s z tu c z n e  i tp .  O ś ro d e k  p o m y ś la n y  
je s t  ja k o  p la c ó w k a  w z o rc o w a  d la  
p rz e d s ię b io r s tw  b u d o w la n y c h  i b iu r  
p r o je k to w y c h  i  m a  na  ce lu - u ła tw ię  
n ie  o d b io rc o m  i a r c h it e k to m  d o b o ­
r u  m a te r ia łó w  z z a k re s u  b u d o w n i­
c tw a .  Z g ro m a d z o n o  tu  l ic z n e  k a t a ­
lo g i  i  p r o s p e k ty  m a te r ia ło w e ,  o b r a ­
z u ją c e  d o ro b e k  p r z e m y s łu  m a te r ia ­
łó w  b u d o w la n y c h .  J a k  z a p e w n iła  
n a s  k ie r o w n ic z k a  n o w e j p la c ó w k i,  
p .  .Z o f ia  R E R M A N , w s z y s tk ie  w z ó r  
c o w e  m a te r ia ły  p o k a z a n e  w  o ś ro d ­
k u  z n a jd u ją  s ię  w  m a g a z y n a c h  
S z c z e c iń s k ie j C e n tr a l i  M a te r ia łó w  
B u d o w la n y c h .

1 N o w o  u r u c h o m io n a  p la c ó w k a  je s t  
p ie rw s z ą  te g o  ty p u  w  S z c z e c in ie , 
a  t r z e c ią  w  k r a ju .  P o d o b n y m i o -  
ś r o d k a m i p o c h w a lić  s ię  m o g ą  t y l k o  
.W ro c ła w  i  B ia ły s to k .

Na z d ję c iu : ta k im  .teanem  
t , le g ity m u je "  się -e p rezen tacy j 
n y  „O śro d ek  In fo rm a c ji o M atę  
r ia la c h  B u d o w la n y c h ". (D y l)

F o to : S te fan  C IE Ś L A K

OLIMPIADA
QUIZ0WA
w Szczecinie

-  zakończona
f  W C Z O R A J  o d b y ły  s ię  w o je w ó d z ­
k i e  e l im in a c je  V  O l im p ia d y  S z k o l­
n y c h  L ig  Q u iz o w y c h , o r g a n iz o w a ­
n e j  p rz e z  Z M S  i  Z M W . O  p a lm ę  
p ie rw s z e ń s tw a  u b ie g a ły  s ię  3 n a j ­
le p s z e  z e s p o ły  s z k ó ł ś r e d r i ic h  — 
L ic e u m  O g ó ln p k s z t.  n r  1, 5 i 6 o ra z  
z e s p o ły  z a s a d n ic z y c h  s z k ó ł za w o d o  
,w ych ,' re p re z e n to w a n y c h  p rze z  
s z k o ły  rz e m io s ł b u d o w la n y c h  n r  l  
i  2 w  S z c z e c in ie  i  Z a s a d n ic z ą  Szic o 
tę Z a w o d o w ą  z T r z e b ia to w a .

W  w y n ik u  e l im in a c j i  p is e m n y c h  
I  u s tn y c h  p r z e p ro w a d z o n y c h  w  
k lu b ie  „ P iw n ic a ” , p ie rw s z e  m ie j ­
s ca  z a ję ły :  L ic e u m  O g ó ln o k s z ta łc ą ­
c e  n r  6 Lm. S t. C z a rn ie c k ie g o  i 
¿Szkoła R z e m io s ł B u d o w la n y c h  n r  2.

O b a  te  z e s p o ły  w e z m ą  u d z ia ł  w  
r o z g r y w k a c h  f in a ło w y c h ,  k tó r e  z o r  
g a n iz o w a n e  zo s ta n ą  w  W a rs z a w ie  
p r z e d  k a m e r a m i T V .

(•kg)

Szczecin przed IY  Zjazdem Partii
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W IĘ C E J  P A P IE R U

4pG Ctrkien\
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M IE S Z K A Ń C O M  Ż e le ­
chow a  serce się k ra je  na  
w id o k  ro b o tn ik ó w  z a tru d ­
n io n y c h  p rz y  n a p ra w ie  
u l. B o g u m iń s k ie j, bo o- 
k ro p n ie  się m ęczą (ro b o t­
n ic y , n ie  m ieszka ńcy !): 
L ic z n e  p rz e rw y  w  p ra cy  
u ro z m a ic a ją  sobie o n i m ia  
n o w ic ie  g rą  w  k a r ty ,  a le  
z b ra k u  o d p o w ie d n ic h  wa  
ru n k ó w  ro z k ła d a ć  m uszą  
ta l ię  w  sposób p r y m ity w ­
n y , bezpośredn io  na  z ie ­
m i.

Czy w ię c  sekc ja  bhp  
M ie js k ie g o  Z a rzą du  D róg  
i  M o s tó w  n ie  m o g ła b y  do  
s ta rczyć  b ied a kom  odpo­
w ie d n ie g o  sto lijca , bo tak  
—  to  m ogą się n ab aw ić  
re u m a tyzm u .

T rze b a  m ieć  tro c h ę  ser­
ca, p a n o w ie  b h p -o w c y !

(D y l)

Z E B R A N IE  podstawowej 
organizacji party jn e j pap ier­
n i S ko lw in  poświęcone było  
om ów ieniu zadań, w y n ik a ją ­
cych z tez przedzjazdowych, 
oraz dalszego rozw oju pa­
p iern i w  ciągu najbliższych  
la t, W  zebraniu uczestniczy! 
I  sekretarz Kom ite tu  M ie j­
skiego P Z P R  —  S. B A R T ­
C Z A K .

P A P IE R N IA  w  S k o lw in ie  z o s ta ła  od  
b u d o w a n a  k o s z te m  900 m in  z ł.  C z te  
r y  m a s z y n y  p a p ie rn ic z e  z a k ła d ó w  
w y tw a r z a ją  o b e c n ie  p r a w ie  50 p ro c . 
m a s y  p a p ie ro w e j,  k tó r ą  p r o d u k u je ­
m y  w  k r a ju .  G łóW ne  z a d a n ia  s to ją  
ce w  n a jb l iż s z y c h  la ta c h  p rz e d  z a ­
k ła d e m  —  t o  ro z b u d o w a  o b e cn e g o  
p o te n c ja łu  p ro d u k c y jn e g o .  W  r o ­
k u  p r z y s z ły m  ru s z y  b u d o w a  m a k u  
la tu r o w n i ,  c o  p o z w o li n a  le p s z ą  go  
s p o d a rk ę  s u ro w c a m i w tó r n y m i .  
D u ż e  z n a c z e n ie  m ie ć  b ę d z ie  r ó w ­
n ie ż  k o m p le k s o w a  m o d e rn iz a c ja  m a  
s z y n y  p a p ie rn ic z e j I ,  d z ię k i  k tó r e j  
z a k ła d y  b ę d ą  m o g ły  p ro d u k o w a ć  o 
12 ty s .  to n  p a p ie ru  g a z e to w e g o  w ię  
c e j n iż  o b e c n ie . U m o ż l iw i  to  z w ię k  
s z c n ie  e k s p o r tu  p a p ie ru , g d y ż  p r o ­
d u k c ja  z a k ła d ó w  id z ie  g łó w n ie  w  
ty m  k ie r u n k u .

W  p r z y s z łe j p ię c io la tc e  p a p ie rn i  
p rz y b ę d z ie  m a s z y n a  p a p ie rn ic z a  V , 
k tó r a  w y tw a r z a ć  bę d z ie  p o s z u k iw a ­
ne  n a  r y n k u  p a p ie ry  d r u k o w e  w  
n a j le p s z y m  g a tu n k u .  W  la ta c h  
1966-70 p la n u je  s ię  b u d o w ę  c e lu lo -  
z o w n i.

D y s k u s ja  s k u p i ła  s ię  w o k ó ł  g łó w ­
n y c h  p r o b le m ó w  p o ru s z o n y c h  w  re  
fe ra c ie .  N a jw a ż n ie js z y m  z a d a n ie m  
z a ło g i j e s t  z w ię k s z e n ie  w y d a jn o ś c i 
p r a c y , c z e m u  s łu ż y ć  b ę d z ie  w p r o ­
w a d z e n ie  n o rm  te c h n ic z n ie  uza sa d ­
n io n y c h  o ra z  da lsze  p o d n o s z e n ie  
k w a l i f i k a c j i .  D y s k u ta n c i z w ra c a l i  
ró w n ie ż  u w a g ę  n a  d u że  r e z e rw y  
p r o d u k c y jn e  tk w ią c e  w  g o s p o d a rc e  
m a te r ia ła m i e n e rg e ty c z n y m i.

D e le g a ta m i n a  K o n fe r e n c ję  M ie j ­
s k ą  p a r t i i  z o s ta l i  W ł.  S T O Ż E K  — 
ś lu s a rz  i  J. J U S T  —  m a s z y n is ta .

( D y l)

Centrum uwagi: 
LECZNICTWO 

OTWARTE
W  S O B O T Ę  o d b y ło  s ię  w  g m a ­

c h u  K W  P Z P R  z e b ra n ie  c z ło n k ó w  
16 p o d s ta w o w y c h  o r g a n iz a c j i  p a r ­
t y jn y c h  s z c z e c iń s k ie j s łu ż b y  z d r o ­
w ia ,  n a  k tó r e  p r z y b y l i :  I  s e k re ­
ta r z  K M  P Z P R  S ta n is ła w  B A R T ­
C Z A K  i  s e k r e ta r z  K M  P Z P R  W ło ­
d z im ie r z  K A M I Ń S K I .  R e fe r a t  w y ­
g ło s i ł  k ie r o w n ik  m ie js k ie g o  W y ­
d z ia łu  Z d r o w ia  d r  H e n r y k  R Z E -  
C H U Ł A . O m a w ia ją c  1 9 -Ie tn i d o ro ­
b e k  s z c z e c iń s k ie j s łu ż b y  z d ro w ia , 
p o d k r e ś l i ł  o n  w ie lk ą  o f ia r n o ś ć  le ­
k a r z y  i c a łe g o  „ b ia łe g o  p e rs o n e lu ”  
w  w y s i łk a c h  z m ie r z a ją c y c h  d o  za ­
p e w n ie n ia  m ie s z k a ń c o m  m ia s ta  ja k  
n a j le p s z e j o p ie k i  z d r o w o tn e j.

W  d y s k u s j i ,  ja k a  r o z w in ę ła  s ię  
p o  r e fe ra c ie ,  u c z e s tn ic y  z e b ra n ia  
z w ra c a l i  u w a g ę  na  k o n ie c z n o ś ć  
w z m o ż e n ia  d y s c y p l in y  p r a c y , c e lo ­
w e  w y k o r z y s ty w a n ie  p a ń s tw o w y c h  
i  s p o łe c z n y c h  ś r o d k ó w  f in a n s o ­
w y c h  p rz e z n a c z o n y c h  n a  ro z w ó j 
s łu ż b y  z d r o w ia  o ra z  p o d n ie s ie n ie  
a u to r y t e tu  z a w o d u  p ie lę g n ia r s k ie ­
g o . K ie r o w n ik  W o je w ó d z k ie g o  
W y d z . z d r o w ia  p r z e d s ta w ił  z e b ra ­
n y m  z a m ie rz e n ia  n a s tę p n e j p ię c io ­
l a t k i ,  k t ó r e j  g łó w n e  w y s i łk i  s k ie ­
r o w a n e  b ę d ą  n a  r o z w ó j  le c z n ic tw a  
o tw a r te g o .

N a  z e b ra n iu  w y b r a n o  r ó w n ie ż  d e ­
le g a tó w  n a  K o n fe r e n c ję  M ie js k ą  
P Z P R . S łu ż b ę  z d r o w ia  re p re z e n to ­
w a ć  b ę d ą  d r  m e d . J ó z e f M A R K O ­
W IC Z  i  p ie lę g n ia r k a  J a d w ig a  P E ­
T E R . (hS)

M gr Inż.
Z. Przybysz

W  C Z E R W C U  1951 R . w ie lk a  
e m o c ja :  M A T U R A . K ie d y  ce n  
z u r lc a  b y ła  ju ż  w  k ie s z e n i,  n o  
w o  u p ie c z o n y  m a tu rz y s ta  s ta ­
n ą ł  w o b e c  p r o b le m u :  i  c o  d a ­
le j?  D e c y z ja  b y ła  s z y b k a : P o ­
l i te c h n ik a .  W y je ż d ż a  z B y d ­
g o szczy  i  17 w rz e ś n ia  1951 r .  
z d a je  e g z a m in  n a  W y d z ia ł  B u  
d o w n ic tw a  L ą d o w e g o  P o lite ć h  
n i k ł  S z c z e c iń s k ie j. W  1956 r. 
k o ń c z y  s tu d ia ,  o t r z y m u je  d y ­
p lo m  m g ?  in ż . i  s k ie r o w a n y  
z o s ta je  d o  p r a c y  w  „ M ia s to -  
p r o je k c ie ”  w  N o w y c h  T y ­
c h a c h . R o c z n y  p o b y t  w  n o ­
w y m  ś r o d o w is k u  w s p o m in a  
in ż . P R Z Y B Y S Z  z w y ra ź n ą  
s y m p a tią .  W  o w y m  cza s ie  N o  
w e  T y c h y  s ta n o w i ły  w a ż n y  o -  
ś ro d e k  te c h n ic z n e j m y ś l i  b u ­
d o w la n e j.
T e n  d o b r y  s ta r t  z a w o d o w y  
b a rd z o  s ię  in ż . P rz y b y s z o w i 
p r z y d a ł  w  p ó ź n ie js z e j p ra c y . 
P r z y d a ł  s ię  jeszcze  i  p o d  i n ­
n y m  w z g lę d e m : J a k  s a m  w s p o  
m in a  — d o p ie ro  w ó w c z a s  oce 
n i ł  w ła ś c iw ie  S z c z e c in  ja k o  d u  
ż y  i  p r ę ż n y  o ś ro d e k  o  w ie l ­
k ic h  p e r s p e k ty w a c h  r o z w o ju . 
W r ó c i ł  w ię c  w  r .  1957 ze zd e ­
c y d o w a n y m  z a m ia re m  p o zo s ta  
n ia  w  S z c z e c in ie  n a  s ta łe . A le  
n a jw ię k s z y m  m a g n e s e m  b y ł  — 
ćo  t u  d u ż o  u k r y w a ć  — p e w ie n  
u r o c z y  in ż y n ie r - c h e m ik  w  
s p ó d n ic y . I  w  ty m  s a m y m  T o­
k u  in ż .  Z b ig n ie w  P rz y b y s z  p o  
ż e g n a ł k a w a le r s k i  s ta n .

N a  k r e ś la r s k ic h  d e s k a c h  p o ­
ja w ia ją  s ię  szc z e g ó ło w e  p la n y  
o d b u d o w y  s z c z e c iń s k ie j S ta ­
r ó w k i .  P ra c a  w  p e łn i  sa m o ­
d z ie ln a  — to  o d b u d o w a  S ta re ­
g o  M ia s ta  w  S ta r g a rd z ie  o ra z  
p la n y  Jego d a ls z e j ro z b u d o w y . 
M g r  in ż . Z b ig n ie w  P r z y b y s z  
je s t  r ó w n ie ż  a u to re m  o p ra c o ­
w a ń  k o n s t r u k c y jn y c h  9 -k o u -  
d y g n a c j o w y c h  p u n k to w c ó w , 
k tó r e  w k r ó tc e  s ta n ą  s ię  p r a w  
d z iw ą  o z d o b ą  p la c u  G r u n ­
w a ld z k ie g o .

—  C h o ć  p r o je k to w a łe m  m ie ­
s z k a n ia  — u ś m ie c h a  s ię  in ż . 
P rz y b y s z  — m u s ie l iś m y  s ię  
w ra z  z ż o n ą  m ę c z y ć  p rz e z  3 
la ta  w  p o k o ju  s u b lo k a to r ­
s k im .  M o m e n t o t r z y m a n ia  m ie  
s z k a n ia  w  r .  1S69 z b ie g ł s ię  w  
cza s ie  z  ra d o s n y m  fa k te m :  na 
r o d z in  c ó r e c z k i E w y .

In ż . Z b ig n ie w  P rz y b y s z  lu ­
b i  k s ią ż k i  z t r u d n e j  d z ie d z i­
n y  c y b e r n e ty k i .  a le  n a d e  
w s z y s tk o  —  p o d ró ż e . W ła s n a  
„ S y r e n k a ”  s p r a w u je  s ię  ś w ie t  
n ie  i  w  w o ja ż a c h  p o  z a k ą t­
k a c h  naszeg o  k r a ju  o d d a je  n ie  
o c e n io n e  u s łu g i.  W  ty m  r o k u  
p a ń s tw o  P r z y b y s z o w ie  m a rz ą  
o w y c ie c z c e  n a  W ę g r y  lu b  d o  
s ło n e c z n e g o  D u b ro w n ik a .  Szan 
se są d u ż e , a le  n a  w s z e lk i w y  
p a d e k  n ie  m ó w im y  o  n ic h .  Ż e  
b y  n ie  za p e szyć . ( D y l)

O d Czytelników... s ła ła  d o  r e d a k c j i  p is m o , p ro s z ą c  ó  
p o d z ię k o w a n ie  R o m u a ld o w i S ty n a w  
s k ie m u , in ż .  I la jd a m o w ic z o w i i  i n ­
s p e k to ro m  M D B O R , k tó r z y  o d p o ­
w ia d a ją c  n a  n o ta tk ę  w  „ K u r ie r z e ’ * 
z o b o w ią z a l i  s ię  n a d z o ro w a ć  w  c z y -

W y c i e c z k a  z  „ p r z y g o d a m i ”  w ^ o r . m  p r „
b u d o w ę  d z ie w ię c iu  p o c z e k a ln i.m a łe j w id o c z n o ś c i.

P o d o b n y  w y p a d e k  m ie l iś m y  ju ż  
C Z Ę S T O  c z y ta m  w  g a z e c ie : „ N ie -  w  u b ie g ły m  r o k u  n a  ro g u  u l .  O - 

o s tro ż n o ś ć  m o to c y k l is t y  p r z y c z y n ą  s l r a w ic k ie j  i  A l .  W o js k a  P o ls k ie g o . O D P O W IE D Z I R E D A K C J I  
w y p a d k u . . . ” , „ N a d m ie r n a  s z y b k o ś ć  P o te m  je z d n ię  n a p r a w io n o  (n a  m a r
p r z y c z y n ą  ś m ie r c i. . . ”  p o  c z y m  s y -  g in e s ie  m u s z ę  z a z n a c z y ć , że o b e c -  o b  W a ć la w  Iw a n o w s k i  W  norii.;

a r  « w *  r t s r s n s ;  ss»w • # #
z w y k io  m a w ia ć  -  z a k a i ,  n a s z y c h  by», te g o  z ro b ić

N ie  p rz e c z ę , że je s t w  ty m  d u ż o  J e s te m  b a rd z o  ro z g o ry c z o n a  
r a c j i ,  a le  c z y  zaw sze w in ę  za w y -  w s z y s tk ic h ,  d o  k tó r y c h  n a le ż y  o b o - 
p a d e k  p o n p s i t y lk o  k ie ro w c a ?  w ią z e k  s p ra w d z a n ia  s ta n u  n a s z y c h

8 b m . w y b r a l iś m y  s ię  z m ę że m  d ró g , b o  n ie  m o ż n a  p rz e z  n ie d b a l-  t  ■ , t  s» o so w a n v  lp s t  o b e c n ie  
m o to re m  na  p ie rw s z ą  w io s e n n ą  s tw o  n a ra ż a ć  łu d z i  n a  ś m ie rć  lu b  „  e a l e i ^ l w  ° W 9 ?  Jes t o b e c n  ®

R O M U A L D A  S E B A S T IA N  
S z c z e c in , B u łg a rs k a  8

p rz e ja ż d ż k ę , T ra s a  b y ła  k r ó t k a :  k a le c tw o .
S zc z e c in  — D z ie w o k lic z ,  a le  w r a ­
ż e ń . z t e j  w y c ie c z k i,  i  to  b a rd z o  
n ie p r z y je m n y c h ,  w y n io s ła m  ty le ,  że 
s ta rc z y  m i ic h  n a  d łu ż s z y  o k re s .

J u ż  n a  u l .  M ie s z k a  I  jg s t  w ie le  
w y b o jó w  i  p u ia p e k , b a rd z o  n ie b e z  
o ie c z n y c h  z w ła szcza  d la  p o ja z d ó w  
2 - k o ło w y c h . W  d ro d ze  p o w ro tn e j ,  
na  ro g u  A l.  B o h . W a rs z a w y  i  P u ­
ła s k ie g o  n o w ą  n ie s p o d z ia n k a : o l -  D Y R E K C J A  M ie js k ie g o  P rz e d s ię  
b r z y m ia  d z iu ra  w  a s fa lc ie , s z e ro k a  b io rs tw a  K o m u n ik a c y jn e g o  nade . 
na  p o ło w ę  je z d n i  i  d o s ta te c z n ie  g łę  
b o k a , a b y  d o s z ło  do  w y p a d k u .  U ra  
to w a ł  na s  je d y n ie  s z y b k i r e f le k s  
m ę ża . N ie  c h c ę  - n a w e t m y ś le ć  ja k  
b y  s ię  to  s k o ń c z y ło , g d y b y  np . po  
d e szczu  b y ła  ś l is k a  je z d n ia ,  a lb o

Nadzór nad budową 
poczekalni —  społecznie

w  c a łe j P o lsce .

O b . H e n r y k  F e r y n a .  P r o s im y  0 
o s o b is te  s k o n ta k to w a n ie  s ię  z  n a ­
szą re d a k c ją ,  p o k ó j  49.

U c z e ń  ze s z k o ły  p o d s ta w o w e j.
P r z y  P a ń s tw o w e j S z k o le  T e c h n ic z ­
n e j  (u l.  R a c ib o ra  60) je s t  w y d z ia ł  te  
Je w iz y jn y ,  a ie  p r z y jm o w a n i  są t y l ­
k o  k a n d y d a c i p o  m a tu rz e . N a u k a  
t r w a  d w a  i  p ó ł  r o k u .

...do Czytelników


